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Niech żyje bohaterski naród'··korealiski, walczący o wolność i niepodległość I 
Czyn Lipcowy - oto nasza odpowiedź imperialistom i ich lokajom! 
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w obronie pokoju powszechnego 
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MOSKWA (PAP). - Ofiarną pra· 
cą ludzie radzieccy wnoszą swój 
wielki wkład do dzieła pokoju na 
całym świecie. Masowa kampania 
zbi~rania podpi<0ów pod Apelem 
&ztokholmskim ogarnęła najs7.ers7e 
rzesze społeczeństwa radzieckiego. 
dotarła do najbardziej oddalonych 
miejscowości Związku Radrmeckiego. 

O złożeniu podpisów pod Apelem 
Sztokholm•kim zakomun'kowalj u
czestnicv licznvch rad7.ieckich wy
praw nauko\•;ych na terenie podb:e
gunowym, Drogą radiową nadesłali 
depeszę ~olidaryzu jącą się z Apelem 
Sztokholmskim pracownlcy radziec-

k:ej stacji meteorologicrz.nej na .,óa
cbu świata" - Pami:rze. 

Analogiczne depesze nadchodrzą 
cod'liennie do Moskwy od maryna· 
rz:;r si atków radcz:ieckich, rz:najdują
cych się w portach zagranicznych, 
z pokładów okrętów. prujących mo
rza i ocean.v całego świata. 

Naród radriiecki zwiąmny niero
zerwalnvm! więzami solidarności 
międzynarodowej z masami pracu
jącymi całego świaita. rz;decydoVV9nie 
występuje w obronie pokoju po
wnechnego. przeciwko imperiali· 
stvcznym podpalaC!lom świata. 
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N AS Z A ODP-OWIEDŻ 
Lud pracujący. Stolicy 

manifestuje przeciwko nikczemnym metodom 
agresorów imperia/1stycznych na Korei 

na k.nowania podpalaczy świata-na agresję USAw Korei 
15 tysięc·y robotników manifestowało onegdaj w Hali Włókniarza 
G dy si~ spo!!.'l:i.dało na st rugi ulewnego deszczu, który padał 

onegdaj po polu dniu, zalewając wodą ulice i chodniki, zda wa
ło się. że niepogoda zmniejszy li '".!hę uczestników wiecu. Ale okaza
ło si1;, że mimo niesprzyja,iący<·h warunków łódzcy robociarze tłum
nie pośpieszyli na wezwanie Ol{ZZ do Hali Sportowej KS Włóh.-nia
rza na Widzewie. Szło bowiem o zamanifestowanie solidaru°"ci mię
dz~·na rodowej z ludem Korei - walczącym o wolność i niepodleg
ło<ić z amerykańskimi najeźdźcami. 

Ze wszystkich fabryk, biur, im1tytucji prz~·były tak liezn~ dele
gacje, że Hala Sportowa nie była w stanie ich pomieścić. Wielu ' 
uczestników wiecu sluchalo wię.: przemówień przez megafony. stojac 
na boisku „Włókniarza" i 11okół hali. Około 15000 osób, mimo niepo
gody - przybyło na wiec. 

Punktuakie o godz. 17 prze-.vodni
cm1c:y Okrc;gowej Rady Związków 
Zawodowych tow. l\IARIAN SU~IE
I:OWSKI otworzył zgromadzenie, wi 
tając zebranych i powołując ;_Jrez?
dium. Po krótkim zagajeniu •La r.1ów-
11icę wszedł tow. STANISŁAW KO
W.ALCZYK, sekretarz Centralnej Ra 
d.r Związków Zawodowych. 

Tow. Kowalczyk omówił wydarze
nia na l{oL·ei, przytaczając Hereg 
fzktów, świadczących, że Stany Zjed 
noczone już od dawna planowały 
krwawą prowokację wojenną, zmie
rzającą do zagarnięcia północnej Ko 
rei. Dalej mówca podkreślił, że w 
odpowiedzi na zbrodnicze prowokacje 
rządu Stanów Zjednoczonych narody 
świat.a jeszcze bardziej wzmagają 
walkę przeciwko pod7.egaczom wojen 
D:Jm. Robotnicy całego świata, zwi~z 
ki zawodo\ve, cała postępowa lud:i:: 
kość przystąpiła do aktywnej walki 
w obronie Korei. 
Doniosłe znaczenie dla zwycięstwa 

i1prawy pokoju ma postawa .lwiązku 
Radzieckiego, który na czele obozu 
pokoju nlemnordowanie walczy z 
podżegaczami wojennymi. . Narody 
miłujące pokój jednocząc się prze
ciwko amerykańskiej polityce sily i 
rozboju kierują ze spokojem swój 
wzrok KU ZWIĄZKOWI RADZIE· 
CKIEMU, KU STALINOWI - nie
UO'iętemu obrońcy pokoju. 

0 

W cz~sie, gdy mówca omawiał 
rolę Związku Radzieckiego, j'\ko 
niezłomnej ostoi pokoju, długo
trwałe ofdaski i owacje raz po 
raz przerywały referat. Zgro.ma· 
dzeni wznosili okrzyki: Niech 
żyje Związek Radziecki! N~ech 
żyje Stalin - Wódz proletariatu 
świata! WRESZCIE HALĘ NA· 
PELNIL POT:i::lżNY GRZMOT 
OKRZYKóW, GDY SKASDO· 
W ANO: STA - LIN! PO -
KóJ! STA - LIN! . 

- Polskie masy pracują.ce, polskie 
swią2'1ki zawodowe, żywo zareagowa
ły na apel śFZZ - mówił tow. Ko„ alezyk.: - Rozumiemy bowiem. do
skonale, że włącza.iąc się .d~ sohda.-
nej akcji w obrome _Korei, wzm~g:i
my swój wkład w dzieło obrony S'':a 
towego t>Ok?ju· ~ład. ~~ w~a 
się w zobowiązaniach, 1ak1e pode1mu 
ją masy pra.cujące z etkazji 6 roczni
cy _i\Ianifestu Lipcowego. NASZA 
ODPOWIEDź AMERYKAŃSKIM 
.AGRESOROM TO: WIĘCEJ Wt:· 
GLA, STALI, TKANIN, CE)lEN'fU 
I ZBOżA! .. 

Nasza odpowiedź: to pogłębienie 

stwa ludowego, które przy boku 
Związku ifadzieckiego jest jedna z 
twierdz światowego obozu pokoju". 

Znów mówcy przerywają o
krzyki i owacje na cześć Pol
skiej Zjednoczonej Partii Robot
niczej i jej przewodniczącejto -
Bolesława Bieruta oraz Związku 
Radzieckiego. 

- Xasz wzmożony wkład w obro
nie pokoju - mówił dalej tow. Ko. 
walczyk - wyraża się również w 
nieprzejednanej walce z agentami ir,1 
perializmu wewnątrz na~zego la-aju. 
I.<'kaje anglosaskich pod:i:egaczy wo
jennych usiłują wytworzyć w na
szym społeczeń<>twie nastroje paniki 
i siać zamęt. Podżegaczy wojennych 
rozwściecza fakt, że Związek Radzie 
cki i kraje demokracji ludowej ~ po· 
kojnie oceniaji sytuację i spokojnie 
pracują nad dalszym wzrostem -:wej 
potęgi. Podżegacze wojenni pragnęli 
by ten spokój podważyć, choćby przez 
plotki, choćby przez wersje o nomnie 
manych „cudach". Tę niecną robotę 
agentów imperializmu likwidować bę 
dziemy w zarodku. 

Okrzyki: Precz z am,~rykań
skim faszyzmem, precz z podże
gaczami! Precz z plotkarzaMi i 
fabrykantami „cudów"! - znów 
narastalą do siły gromu. 

- „Polskie masy pracujące wzmo
cnią więź braterską z masami pracu
jącymi całego świata, ze związkami 
zawodowymi wszystkich krajów, ze 
światowym frontem obroików poko
ju. N a sza odpowiedź - to pogłębie-
nie przyjaźni ze Związkiem Radzie
ckim, z potężnym państwem, które 
stoi na stt·aży bezpieczeństwa haro
dów i bezpieczeństwa naszy..:h gra
nic, które jest twierdzą światowego 
obozu postępu i pokoju! Polskie mu
sy pracujące dołączają swój glos do 
potężnego żądania: RĘCE PRECZ 
OD KOREI! 

Przez długi czas wznoszą się po re 
feracie okrzyki i grzmi burza okla
skó>v. Zebrani skandują: POKóJ ! 
STALIN! BIERUT!" 
Przewodniczący Zarządu Główne~ 

g1> Związku Włókniarzy tow. Zyg
munt Krzywański odczytuje rezolu
cję, którą zebrani wśród niebywałego 
entuzjazmu przyjmuja jednomyślnie. 
W rezolucji tej czytamy m. in.: 

żądamy wycofania imperiali
stycznych armii zaborczych z Ko 
rei. Imperialistycznym zaborcom 
i mordercom spokojnego ludu ko
reańskiego od()Owiadamy, że 
wzmożemy jeszcze więcej nasze 

wysiłki dla przedtermi::owe- I ml'ntów socjalizmu w naszym kra 
go wykonania planów JJrodu:.:- ju wokół lbądu Polski Ludowej, 
cyjnych, zohowi~zań 1>odjętych rlla wokół CRZZ, wokół kierowniczki 
uczcz„nia święta Odrodzenb Pol- narodu pol<;kiego Pol;;kiej i.jedn•j 
ski :!2 li11ca, rozwoju i bogacen:a czonej Partii Robotniczej z jej 
form współzawodnictwa i r:icjona przewodniczącym Tow. Bierutem 

Iizatorstwa, podniesienia pozio- na czele. Przyłączamy się do I 
mu pracy kulturalno _ oświato- Apelu światowej Federacji Zw. 
wej, szkolenia ideologie-mego i Za w •• dołączając nasz gl<>s J>rote· 
zawodowego. stu do głosu protestów ludu cale-
Prze~ylamy wyrazy najwyższe- go świata. 

go podziw11 i gorącej sympatii Prz) jdziemy z pom<>eą materia) 
klasie robotniczej i narodowi ko- ną koreańskim dzieciom, matkom, 
reańskiemu. koreańskim zwiazkom star<·om, ofiarom bombardowań 
zawodowym i koreańskiej :l\.rmii przez samoloty amery:rnńskie, 
Ludowej, która pod dowództwem weźmiemy aktywny udział w 
Kim Ir Sena Leoni skutecznie jed- zbiórce 11ieniężnej. organizowanej 
noffeci, wolności i niezawisłości na przez śFZZ. Precz z okrwawio-
rodowej przed zaborcami amery- nymi zbrodnią łapami od Korei! 
kań;<kimi. ł,ódź dala godną. odprawę knowa-

Doceniając pokojową politykę niom amerykańskich podżegaczy wo
na<>zcgo Rządu Ludowego, jak jennych. 
również twórczą i pokojową pra- Od~piewaniem „:\Iiędzynarodówki" 
cę całego narodu P-Ol"kiego w kie ;rnkończono potężną. manife~tację so
runku rozbudowy go . .;podarczej na lidarności mas pr11enjących naszego 
szego kraju poc;tanawiamy zjed-1 miasta :>: narodem koreańskim i całą 
noczyć się jeszcze silniej w celu postępow~ ludzkością, walczącą o po 
obrony pokoju i budowy funda- ~;ój i po~tęp. 

Tow. W lU ,o>;U:WJC'Z 
przewodni<-zący CRZZ 

Dnia 13 bm. w godzinach popo
łudniowych tysięc!Zne rzesze mie
szkailców Stolicy ciągnęły wszyst
k:mi ulicami miasta w kierunku 
Rynku Mariens'l.tackiego na wiec 
protestacyjny przeciwko zbrodniczej 
agresji imperialistów amerykal'1-
sk:ch. 

Nad głowami ponad 35-tysięC'l
r.ego tłumu zgromadzonego na Rvn· 
ku. p!"l.yległych uEcach ,„,:zd.łuż 

Kor~afiska Armia Ludowa wyzwoliła 

miasta Czocziwon I TanJang 
Wojska USA odrzucone za rzekę Kum 
MOSKWA (PAP). Agenc-ja I południowo - koreańskie siły zbroj- nia dziennikarzy oświadczył, że 

przybył 1 lipca do Fuzanu, a z Fu
zanu skierowany został do Suwonu 
i tam w pierwszej walce dostał się 
do niewoli. 

TASS podaje z Phenjanu komuni- ne cofają się w dalszym ciągu pod 
kat głównej kwatery Ludowei Ar naciskiem przeważających sił pół
mii Koreańskie.i Repi.tbliki Ludowo- nocno - koreańskich, by_ zająć z gó~ 
Demokratycznej. Oddziały Armii ry pr:z,e~1drz:1ane PCYZYC.Je obronne l 

Ludowej kontynuują ofensywę. 11 op rzec :;1ę o. p~zeszkody _ na tura_lne. 
lipca wyzwoliły one całkowicie mia Komunik.at .osw1adcza. ze. wo.iska 
sto Czocziwon - ośrodek powiato a~erykanslne wycofały się z C~o
wy m·owincji południowego Czun- ~zn_von wsku_tek ofensywy .cz~łgow 

1 piechoty połnocno - koreanS'k1eJ. 

Widzieliśmy - oświadczvł kap'
tan amer_vkański - z jaką radoś
cią ludność wyzwolonych obs•mrów 
witała Armię Ludową i rozumiel!ś 
my, żeśmy walczyli przeciw wolnoś 
ci narod•i koreańskiego. Zrozumi~
łt>m tal<-że obecnie. że amervkan~l'v 
imperialiści \\inni zrez:vgnować z 
interwencii i z zamachów na wol
ność i niepodległość narodu koreań 
ski ego. 

czenu. 
11 lipca oddziały Armii Ludowe.i 

wyzwoliły miasto Tanjang - ośro 

dek po·wiatowy prowincji północne 
go Czunczenu i okręg okoliczny 
Wzięto łup wojenny i jeńców. 11 
lioca na południe od miasta Czoczi 
won oddziały Armii Ludowe.i okra 
żyły grupę amerykańskich wo.isk 
lądowych i prowadziły ·walki dla 
jej likwidacji. Zdobyto 4 czołgi i ln 
ny łup wojenny. 
Oddziałv Armii Ludowe.i w dal

sz.vm ciągu posuwają się na P"lri
dnie. 

KOMUNIKAT SZTABU 
MAC ARTHURA 

NOWY ,TORK (PAP). - Komun:
kat ~ztabu gen. l\Iac Arthura pod:i· 
je, że na zachodnim odcinku w re 
jonie Czonan wojska północno • 
koreańskie posunęły się o 4 - 7 
mil, a w rejonie centralnym o 5-10 
mil. WoJska amerykańskie cofnełv 
się za t•zekę Kum • 

LONDYN {PAP). - Według ogło
szonegO' w Tokio komunikatu sz:a
bu Mac Arthura. amerykańskie i 

Na odcinku Kongdżu - Czoczi· 
won pierw~za i trzecia dywizje pół
nocno - koreańskle kontynuują na
tarcie w kierunku Tajdżon. Inne 
jednostki wojsk północno _ kore;;ii1-
skich dążą do przecięcia komunika· 
cji między Tajdżon a Taegu, na po-
łudnjowy wschód od Tajdżon. POTWORNY TERROR USA 

JEŃCY AMERYKAŃSCY \V KOREI POŁUDNIOWEJ 
POTĘPIAJĄ SWÓJ RZĄD LONDYN (PAP). - Wiadomości 

MOSKWA (PAP). Agencja przenikające tu z tych części KNei; 
TASS donosi z Phenianu, że 11 lip które opanowane są jeszcze prnez 
ca prz~b~ła_ do Phenjan~ _pierwsza k!ikę Li Syn Mana i jej protekto
gmpa Jencow amerykansk1ch. ,Je- row amerykańskich świadczą o sto
den z ;e11ców, kapitan, dowódca 241 sowaniu tam - na rozkaz amery
bataiionu pierwszej dywizji amery kański - masowego terroru wobec 
kańskiej w odpowiedzi na zapvrn ludności. 

Patriotyczny lud Korei 
zabezpiecza ofiarnie potrzeby frontu 

Wyjeżdżając na front młodziet 
daje wyraz swej zdecydowanej wo 
li odparcia agresji amervkat'lsk1ej 
i zjednoczenia ojczyzny. 

REFORMA ROLNA 
W WYZWOLONE.J CZĘŚCI KOREI 

socjalistycznego stosunku do ;.m':cy, 
wzmocnienie świadomej dyscy:;ibny 
pracy . i walki z łazikowaniem: to wy 
kuwanie wyższych form współzawod 
cietwa pruy i rozwijanie ruchu ra
cjonalizatorskiego. Realizow'lć i i rze 
kTaczać plany produkcyjne - O'Zn~
cza wzmaeniać potęgę naszego pan· 

TNdzień Obron),) Korei w kra;u 

PEKIN (PAP). - Jak donosi ra
dio Phenjan, masy pracujące pół· 
nocnej części Koreańskiej Republi· 
ki Ludowo • Demokratycznej ofiar 
nie , pracują, aby całkowicie zabcz· 
~ć potrzeby frontu. Pod ha· 
słem „ Wszystko dla frontu, wszy st 
ko dla zwycięstwa!" w kopalni:u·h 
i zakładach przemysłowych, w fa
brykach włókienniczych i w warsda 
tach kolejow~·ch organizuje 6ię bry 
gady front.owe, rozwija się wspl1ł· 
zawodnictwo o dwukrotne i trzy
krotne zwiększenie produkcji. 

PEKIN <PAP) - Jak donosi ra.
dio Seulu ludność poludniowei czę2 
ci Republiki Koreańskiej z radoś

cią przyjęła dekret prezydium Nai 
wyższego Zgromadzenia Ludowego 
Koreańskiej Republiki Ludowo -
Demokratycznej w sprawie reformy 
rolnej w południowej części Repu
bl iki. Pod władzą kliki Li Syn Ma· 
na chłopi nie mogli liczyć na Ut'~e 
czywistnienie swych marzeń. Obe
enie otrzymali oni wolność I otrz'' 
maja ziemie. 

CRZZ otworzyła w PKO 
konto pomocy dla ofiar I 

wojny na Korei I 

I. Centralna Rada Związków 11 
Zawodowych poda.ie do wia 
domości że sumy zebrane , 
na porno~ ofiarom wojny oa 
Korei wpłacać należy na I 
konto PKO - I 16370-J 13 
- brzmienie konta: Central 
na Rada Związków Zawodo 
wych: „Na pomoc dla ofiar I 

wojny napastnicze.i na Ko· 
rei". 

Wicepremier tow. Zawadzki przemawiał 
na wielkim wiecu w Koszalinie 

Apel Swiat.oweJ Federacji 
Zwiąizków Zawodowych o zorga· 
nizowa.nie „Tygodnia. Obrony Ko
rei" pod.ięła Centralna Rada 
Związków Zawodowych, a w ~lad 
• nią wszystkie związki zaw~
dowe w kra.ju. wszystkie orgam· 
zacje masowe, rady narodowe 
oraz nieb obrońców pokoju. 

W całym kraju odbywa.ją się 
masowe wiece protestacyjne 
przeciwko '\~resji amerykańsl•iej 
w Korei. Zebrani wyrażają lna
terską solida.mość z ludem ko· 
reańskim, wa.lezącym o wYzwole 
nie narodowe i społeczne. 

Ponad 10 tys. miesrzkańców KO· 
SZALINA 1 okoliC7'nycb wsj zebra
ło siie 11 'h.m_ na olacu orzed gma-

chem Wojewód.z.k.iej Rady Narodo
wej, by zaprotestować prze~wk~ 
zbrodniC'flej agresji amerykansk1eJ 
na Korei. 

Załoga młodzieżowego. oddzi::ilu 
z11kładów przemysłowych w Won
gun od począ1ku wojnv w:vkon1Jie 
plan produkcyJn:V w 160 proc W 
pierwszych dniach lipca z iniCl<ltv 

Okn:ykami na cześć Rządu Lud.o· wy Związku l\Iłodzieży Demokr~-
wego i Prezy.de~ta B<>les~awa B:e- tycznej w oddziale odbyła się ua- ~ 
i'llta przyw1tah zebrani czlo~1ka I rada wytwórcza. na którei postano SFMD 
Biura Politycznego KC PZPR wice- wiono wykonać plan dzienn.v co n'lj 
premiei,:a Aleks~o~ra ZA"'.ADZKIE· mniei w 200 proc. Patriotyczna mło 
GO, ktory omow1ł osta,tn~e . wyda- dzież t~·ch zakładów pomyślnie \~"° 

włą.cza się 
do akcii SFZZ 

rzenia na Korei. Pl."'Zemowiem~- było wiązuje sie ze swych zobowiązań. GENEWA (PAP). - Jak donosrią 
przerywane okr:1:ykami na czesc ~bo MASO\VY ZACIĄG z Paryża, Światowa Federacja Mło-
zu pokoju i postępu i jego Cb<>rąz~: DO ARMII LUDOWEJ dzieży Demokratyczne; powzięła de-
go - Józefa STALINA. na czesc PEKIN (PAP). - Według donie· c,\rzję prrzyłączenia się do inicjaty-
Prezydenta Bolesła~a B~E.RUTA, sienia radia seulskiego młodzież oół 1 wy światowej Federacjj Związków 
międzrnarodowej solidarnosci ma~ nocnej części R.epd'bliki ~oreańskie_i I Zaw?dowy.cb w kwestii z~>rgan.fao· 
1>ra_c11.1ącycb z walczącym 0 "."Yzwo w odpowiedzi na apel Kim Ir Sena warna światowego Tygodnia Czyn
le-nw s~od. jarzma lmper~lizmu masowo zaciae:a sie do Armii Ludo nej Solidarności z Narodem Ko-
amervkanskie.iro ludem koreanskim. wej. reańskim 

I trasy W-Z widnieją setki port-re
tów Generalissimusa Stalina, Pre-
1.ydenta Bieruta, wodza ludowej 
Kore,i K!m Ir Sena, Mao Tse-tunga 

I 1 innych przywódców mas pracują
c.vch. Śpiew pieśni robotnic:zych 
pr-zeplatają wzmagające się wctąż 
okrzyki 7 STALIN - BIERUT -
POKÓJ, 

W 1m1eniu Warszawskiej Rady 
Zw. Zaw. ~kupiającej 400 tys. pra
<'ll jących Stolicy zagaja wiec prze
wodniczący WRZZ - Seweryn Ogro 
dowczyk. po czym zabiera głos prze
wodniczący CRZZ - tow. Wilctor 
KŁOSIEWICZ (streszczenie prze
mów'enia tow. Kłosiewicza podaje-
111y ńa str. 2). 
Potężną falą przelewa się nad tłu

m;.111'. okrzyk: „RĘCE PRECZ OD 
KOREI!". 

Przemówienie przewodnrlc~ącego 
CRZZ tow. Wiktora KłosiewjC!la 
rarz: po rari przerywają z.gromadzone 
tłumy okrzykami wyrażającymi go
rnre poparcie stw;erde>:eń mówcy. 
Burzą długo nie milknących okla

sków przyjmują zgromactzeni REZO
LUCJĘ. (Tekst rerzolucji podajemy 
na str. 2). 
Potężnym śpiewem pieśni walki 1 

zwycięstwa - „Międzynarodóvką", 
kończy swój wiec ludność Stolicy. 1 

Komunikat 
marsza{ka Sejmu RP 
WARS ZA WA (P Al'). - Marsza

łek Sejmu Ustawoda.wczeco R. P. w 
związku z pracami Sejmu nad Pia• 
nem S~eścioletnim wzywa obywate
li posłów o· przerwa.nie urlopów w 
czasie od 18 d-0 21 lipca br. i W'l!ięeie 

w tym okresie udziału w pracach 
Sejmu i komisji. 

•6 lipca 
Dzień Lotnictwa 

w ZSRR 
Prasa moskiewska podaje pro

gram urocizystości z okazji Dnia 
Lotnictwa. prrz.ypadającego 16 b. m. 

W Parku Kultury i Wyp~ynku 
im. Gorkiego w Moskwie odbędz1e 
się 15 lipca w godrz:inach wiecz(l.!"
n.vcb uroczysta akademia. Drua 16 
lipca ludno~ć Moskwy będrz:ie świad 
kiem wielkiej rewii floty po
wietrzne.i na lotni5ku tusrzyńskim. 

W pierw5'Ze.i częśo:i odbędą się po
i<az:v lotnictwa sportowego. Duże 

za:interesowanie budzi zapowiedzia
ny w tej części grupowy przelot lot
ników • kobiet na szybowcach. W 

części na.stępnej odbędą się pokazy 
oilotażu wojskowego na samolo· 
taC'h odrzutowych. a w części trze
c :e, gmpowe skoki spadochronowe. 
Re\l',:ia lotnic.za zakończy się przelo
tem eskadry samolotów rnyśliw
•kich o napędzie odrzutowym, 

Haniebne wystąpienie 
imperialistycznych „symp atyków" 

bomby atomowej 
:\IOSKWA {PAP). - w korespon

dencji z Paryża, publicysta radziec
ki Żukow zwraca uwagę na ogłoszo 
ną w prasie francuskiej enuncjację 
t. zw ... Międzynarodowego Komitetu 
Studiów Zagadnień Europejskich", 
wzywającą do zastosowania. bomby 
atomowej przeciwko narodowi ko
reai'1skiemu. 

Komitet ten jest w praktyce orga 
nem anglo - francuskim pod protek 
~oratem amea-ykań~kim. 

Ten opublikowany w całej pra~e 
francuskiej, ludobójcrzy program ma 
sowej zagłady stanowi j~e jedno 
wymowne świadectwo tego, jak da
leko posunęli się amerykańscy ~wo
lennicy bomby atomowej oraz fob 
sympatycy, tracąc głowę po sromot
nym załamaniu się próby •. blitz -
krieru" w Korei. 



sfr. 2 

Ręce precz od Korei! 
Przemówienie 
wygłoszone 

przewodniczącego CRZZ tow. Wiktora ·Kłosiewicza 
na potężnyn1 wiecu protestacyjnym w Stolicy 

Światowa Federacj~ Związków Za Potęga wiełkieoo 
wodowych wezwała robotników ca " 
łego świata do wzmożonej walki o kraju socjalizmu 
pokój, do obrony Korei, do wyko- gwarancją pokoju 
nania obowiązków międzynarodo-
wej solidarno8ci wobec koreańskich Ta POtf)ga wielkiego kraju !IO 

związków zawodowych. cjalizmu, jego postawa pokojo-
Na wezwanie $wiatowej Federa- wa i jego niestrudzona politvka 

c.ii odpowiedziały natychmiast Z\;vią Pokojowa jest dziś najważniejsza 
zki zawodowe i masy robotrucze ostoją pokoju, jest gwarancją. że 
wszy&tkich krajów. !mperi:alist.om nie powiodą się 

Centralna Rada Związków Zawo- ich plany rozpętania trzeciej woj 
dowych ogłosiła Tydzień Obrooy ny światowej. 
Korei pod hasłem: „Ręce precz od Republika Koreańska oosiada 

publiki, wa.lezącej o wolność. 
Protestujemy przeciwko zbrod 

dniczej agresji Imperialistów 
amerykańskich w Korei. Doma
gamy się wycofania wojsk ame
rykańskich z Korei, domagamy 
się, by naród koreański sam 
mógł decydować o swoim losie. 

Odpowiedź polskiego 
świata pracy 
na agresję · 

imperialistów 
Korei". Wezwanie Centralnej Rady sympatię wszystkich krajów demo 
znalazło najszerszy i najżywszy od kracji ludowej. Nasza walka o pokój, jest sprawą 
dźwięk wśród klasy robotniczej. Republika Koreańska posiada sym słuszną i sprawiedliwą i w te,j wal 
Głos protestu podniosła klasa ro patię setek milionów robotników ce. napewno zwyciężymy. \V odpo-

botnicza naszej bohaterskiej stoli- i pracowników w krajach kapit'lli w1Cdzi na. agresję imperialistów w 
cy. stycznych. Świadczą o tym strailti Korei staniemy jeszcze bardzie,j ma 

R d USA i protesty w obronie Korei. sowo i zwarcie przy naszym rząrlzie 
zą - spra W Cą Republika Koreańska posiada ludowo • demokratycznym i poprzp 

woiny na Korei sympatię wszystkich krajów kolo- my jego polit:vkę pokojową, zgod-
ma całego świata jest już zu nialnych i zależnych, które same ną z polityką pokojową naszeg-o 

pełnie jasne, że sprawcą wojny. walczą coraz bardziej masowo i 1~'! wielldego sąsiada i sojusznika, 
która dziś toczy się_ na Korei, cięcie o zrzucenie imperialistyczne ZWIĄZKU RADZmCKIEGO - głó 

jeszcze usilniej zwalczać dywersję 
i sabotaż wroga klałlowego, szepta 
ną propagandę i panikarstwo. 

Niech żyje naród koreatiskl, 
walczący o wolność! 

Precz z agresJlł imperla.tłstów 
amerykańskich w Korei! 

Niech żyje bohaterska Armia 
Koreańskiej Republiki Ludowej 
i jej wódz Kim Ir Sen! 

Wsiyscy na pomoc ofiarom 
bomb amerykańskich na Korei! 

Niech żyje światowy obóz po
koju! 

Niech żyją koreańskie związki 
zawodowe! 

Niech żyje Swia.towa Federa
cja Związków Zawodowych! 

Niech żyje Polska Zjednoczo· 
na Partia Robotnicza I j"'j ()rze
wodnlczą.cy Towarzysz BIERtl'r. 

Niech żyje Wiellsi Związek R:\ 
dziecki i Wódz, Chorąży i Obroń 
ca Pokoju na całym świecie 
To~arzysz STALIN. 

1~r 193 

K.reH' I ahc;e 

Nasze akcje w Korei spadają, mister Smitl1! 
- Nic nie szkodzi, mister Jool - rza to nasze akcje na Wall Street 

idą do góry! (Land o~ .1<,olk) 

.fest RZĄD AMERYKA~SKI. go jarzma. wnej ost-0i pokoju i sprawiedliwo§-
Na całym świecie fest już dziś Ta ogromna potęga obozu po ci na świecie. Sparaliżu:emy niecne próby agentów imperialistycznych 

wiadomo, że ~ marionetkowy rząd ko,ju ze Związkiem Radzieckim W odpowiedzi na agresję Imperia 

~z0:~!~!0~~j L~~~~a n~~~~~like i~ f: i::~eri:i~::::~~;na:::~~ó~ ~=~~e;" m~:!~o ~ta:~~~1e j::~ c z e rwo n a Ł o' d. z' 'da i· e fi o d n ą o d p o w i e dz· 
reańską, działał na rozkaz rządu spod znaku prawicowych klik so- POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PAR· 6 
amerykańskiego. ctalistyc.znych i titowskich zdra.J- TII ROBOTNICZEJ, przewodzacej f b k d , • • h k d 
Cały świat wie dziś o tym, że ców. narodowi w Jego walce 0 pokó,j, 0 a ry antom „CU OW66 I JC roz azo awcom 

napastnikiem wojennym w Korei Wydarzenia w Korei będą dla tm zbudowanie mocnej, bogatej, spra 
jest rząd Stanów Zjednoczonych. perialistycznycb podżegacZY wojen- wlcdliwej, socjalistycznej Polski. Ujawnienie nazwisk i rzekomych dt>zorganizowania naszego życia, bę- / utwwzyć 8 brygad najlepszej jakości 

w iakim celu, w jakich zamia- nycb przestrogą, że ludzkość, że W odpowiedzi na agresję imperia cudotwórców, którzy okazali się bez- dzie uakt ywnianie całej załogi do bar i podnieRĆ kulturę miejsca pra..::.y. 
rach rząd Stanów Zjednoczonych światowy obóz pokoju nie da sie .,,a listów w Korei wzmożemy jeszcze czelnymi oszustami i przestępcami, dziej wzmożonej i wydajniejszej pra Załogi wielu innych fabl·yk, dając 
napadł na Koree? skoczyć znienacka, nie da się we- bardziej nasz wysiłek produkcyjny, od· dawna notowanymi w rejest1·ach cy. Dążyć będziemy w \vi~kszym jesz godną. odpowiedź dywersantom, fa-

l 
pchnąć do nowej światowej rzezi. będziemy ;Jeszcze lepiej pracowalł. karnych, wywołało ogólne oburzenie cze niż do!l}<l st opniu do zwydęskie- bryknjącym rzekome „cuda" i ich 

Imperia izm wzmocnimy jeszcze bardziej dysc:v- robotniczej Łodzi. • a n wykonania planów produkcyjnych r ozkazodawcom, postanowili przejść 
amerykański Naród polski plinę pracy, rozszerzymy i wzboga- Słuszny i sprav.riedliwy jest ten i zołiowią.zań li11ce>wycl1, które wzma na obsługę większej ilości maszyn o 

I • h "ł łączy się W walce cimy jeszcze bardziej ruch współza gniew. W świetle faktów coraz wy- cniaj~~ obór. pokoju . Tym oto sposo- raz utworzyć nowe zespoły najlep-
na cze e . c1emnyc SI wodnictwa pracy. przyśpieszymy ,je raźniej okazuje się bowiem, że akcja bem udzielimy najlepszej odpowiedzi szej jakości. 1\I. in. zespoły ta!dc P<>· 

reakcii światowej Z ludem Korei szcze bardzie.i wykonanie 6-LF.T- ~n była szczegółowo przygotowana i nikczemnym cudot wórcom, wysh1gu- wstaną w najbliższych dniach w Za-
lmperialiści amerykańsc,Y napa· Naród polski, polska. klasa ro- NIEGO PLANU budowy podstaw dzi:l każdy już widzi, że miała ona jącym si~ w sposób służalczy swym kładach Stalinowskich oraz w jed-

dll na Koreę. gdyz
. napad ten i'est socjalizmu. na celu o<lci:_,gnąć klasę robotniczą au~lo!>askim mocodawcom". nym z większych oddziałów „Baweł-

botnicza łączy się całkowicie z w od · d t · t · C k"' 
nnste_pstwem pol1"tyki, którą upra- walką w obron1·e Korei·, w o- powie z na agres.Ję mpe~ od realiia:>ji zobowią1..ai1, µo(ljętycl1 W zakładach Prtemvsłu Wełniane.. manej zternast l • 

rialistów w Korei wzmocnimy na. h c L . N db ł · ·d · 11 b W ' b Łód' d · 
wia_ją oni od kt'lkt1 lat. Imperializm b_ ronie pokoJ·u. Nasza. symp~tla w ramac zynu ;ipcowego. g1• r 6 o Y o s1~ w mu m. ze t1m sposo czerwona z aJe "' szą czu,jność wobec działalności im c d " · · · · d b · ł · k-+, ta · · · ł · „ · · 
amerykański stanął na. czele wszyst Jest po stronie Koreańskiej Re- „ u Y p0Jaw1ły się więc prze e rame za og1, na , ,orym pos now10 raz Jeszcze wspama ą 1 praw„z1w1e 
kich ciemnych sił reakcji świ1.1.to- perialistów i ich agentur, będ.,,iem:v wszyst kim tam, gdzie robotnicy za- no utworzyć 8 brygad najwyższej ja rewolucyjną. · odpowiedź tym wszyst-
wej i pod hitlerowskimi hasłami ff deklarowali najpoważniejsze zobo- ko~ci i brygad wzorowej pracy. kim, kt órzy usiłują hamować nasz 
walki z komunizmem organizuje po e z o I u c ,.... a wiązania. w zakładac11 Przemysłu Bawełnia mar$Z do socjalizmu. 
chód przeciw wolności i demokt'a- „Cudy" wybuchały właśnie w t~ch nego Nr 9 robotnicy postanowili Ad. 
cji, przeciw wszelkiemu postępowi. godzinach, .kiedy pierwsza. ~miana. ----------

dl~:rito~~~Y g~i;r~~~~ct tenn~== powzięła przez ludność pracującą Stolicy ~?z~~~~\~a d~ ~:~ty. i di·uga. miała 
nm'll'i ogniwo w łańcuchu ich pła· Zebrana w Warszawie na wiec,\ cze bombardowanie miast i wsi Fakty takie zanotowano u bram 
nów niecnej agrec;ji przeciw innym protest.:cyjnym ludność pracują- Koi·ei przez samoloty amerykań- Zakładów Stalinowskich i prty za-
narodom Azji. Kiedy interwencja ca. S1'.<>h~y przyjęła rezolucję, w skie, siejące zniszczenie i śmierć kl1.1dach im. I l\Iaja, gdzie wróg usi ... 
amerykańska w Chinach zakończy ktoreJ J e d n o m y ś 1 n i e w~ród dzieci, kobiet i starców ~ lował nie do1mścić do tego, ażeby 
ła się pełnym bankructwem, kiedy wyraża pełną solidarno8ć z postanawia wziąć najczynniejszy Maria Kolasa, Edwarda Da.neoka, Ja 
za prz~·kładem Chin poszły inne na Apelem światowej Federacji udz~ał w zbiórce pieniężi;i~j, ,zor- nina Przybył, czy też Eleonora ":?rzy 
rody Azji i coraz WYżej wznoszą Zwiazków Zawodowych, \Vzyw.a- gamzowanej przez CRZZ na rzecz chodniak pracowały w myśl swych 
Eztandar walki narodowo - wyz'INO jącym w:;zystkie związki zawodo- pomocy ofiarom bombardowań sa zoboV..ią.zai1 na 6 stronach, lecz by za. 
le1iczej - amecykańscy imperialiś- we do walki 0 zniwecze!lie sza- molotów amerykańskich w Korei, patrzone w 1·zekome „cuda'' o-puści-
ci puścili się na awanturę wojenną tańskich planów amei·ykańskich ł ły się w pl'acy i zapomniały o '"iel-
•• , Korei·, zapowi"edzieli 'okupac3·° For przesy 8 wyrazy najwyższego lri·eJ· akc.1·i pokoJ·owei, .1-a.!< 0

• prowadzi 
.-. -. inspiratorów woJ·ny i poparcia n:i podz1·,vu 1· gor·ące· t'· 11 - „ 

· b · · t · I · ' J sympa 11 < a- klasa robotnicza w Pol::;ce. 
mozy 1 z roJną m erwencJ~ w o- rodu koreańskiego, walcz:!cego o sie robotniczej i narodowi koreaii · 
dochinach. swe wyzwolenie, - skiemu, koreańskim zwiazkom za Zuchwałe metody prowokatorów i 

Obrona Korei - składa. jak najenergiczniejszy wodowym i koreańskiej Armii Lu sługusów imperialistycznych sZ:ty 
b k • protest przeciwko jawnej, zbroj- dowej, k tóra pod dowództwem tak dale-ko, że usiłowały wywołać 

O roną po OJU nej agresji rządu Stanów Zjedno- Kim Ir Sena broni skutecznie „cudy" nawet w domach niektórych 
światowego czonych wobec Ludowe.i Republi- jedno~ci, wolności i nieza.1visłoi!<!i mało uświadomionych członków Pa-r-

Wszystkie te fakty wskazują na ki. Koreańskiej i narodów azjaty- narodowej przed zaborcami ame- tii. 
przygotowania aµesji, na przygoto- ck1ch oraz domaga się niezwłocz rykańskimi, - . 1Czujnośóćbklasy robotniczej udarem 
wanta nowej 1hviaitowej wojny. nego wycofania ame1·ykańskich podejmuje zobowiąza11ie . do m a te pr y. 

OBRONA KOREI JEST WIĘC sił zbrojnych z Korei i pozostaw-ie z.większenia wkładu swego w wal Robotnicy zdemaSJkowali i skonipro 
NIE TYLKO OBRONĄ NARODU nia zjednoczonemu, wolnemu i nie kę światowego obozu pokoju prze mitowali fabrykanta „cudu" Zhign1e 
KOREAŃSKIEGO, LECZ TAKŻE podległemu narodowi korea11skie- ciwko organizatorom agrt!sji i wa J\ficha1skiego, sklepikarza t ul. 
OBRONĄ POKOJU NA CAŁYI\I mu decyzji o swym losie, - III wojny światowej. Nasza od- Armii Czerwonej, zdemaskowali i. 

S\VIECIE. t tu
· b po\\iedi amerykańskim agreso- skompromi.towali podżegac:r..a wojen-

pro es Je przeciwko mtalne- · · k" z b kto'~• uie 
Wydarzeru·a korean' skie wykaza- rom i prowokatorom wo)·n" - to nego, me.ia iego a a.wę, •:t 

mu pogwałceniu statutu Organi- 0 1 · ł od · ć · od A el"m 
ły 1- wc1·ąz· 3"aśnieJ· wykazu3·ą, .;e „ N dó realizowanie i przekroczenie plar c iem P pisa się P P " _ „ zacJ1 r aro w ZJ"ednoczonych i o;, t kl l k. tatn. "ł ftł . . to bó k . . t ·-' l nów pr·odt1kcyJ"nycl1, z·..;ę'·"zen1' -~ 1-7Z o. to ms ·1m, a os 10 u s 1 owa 
swrn wy o z po OJU 3es o \vie e wykorzystaniu Rady Bezpi~<!zeń- "• -'"- " t 'ć k · da "' obo~ 

·1 . . d b d' wydaJ·noGc1· pracy, rozw1"n1·„c1·e no umam rze ·omym1 „cu im r .,.. 
s1 meJszy o o ozu Po zegaczy wo- stwa dla imperialistycznej polity w • 'kó 
jennych. Po stronie Republiki Ko- ki rrządu Stanów Z1"ednoczonych, w-ych, \'·yższych form współza- m . w. . . . b i 

, ki . d ł lb \"odn1'ct\va p1·acy l" rucl1u racJ'ona- Nic WJęc dziwnego, ze o urzen e 
reans ·eJ wypowie zia a się o rzy aomaga się od Organizac'i ' J b · Łod · l l 

··-' k · ś i · · J lizatorstwa, _ pogłębienie socJ·a- dasy ro otmczej w z1 ::.na nz o 
mia wię szośc ludzko cl. Republ • Narodów z1·ednoc'Zonych za1r10- · "d · 0• · „,...„az na 11·czt1"ch '' llstycimc."o stosunku do pracy i 1 znaJ UJe sw J ··" r " 
ka Koreańska posiada sympatię bieżenia narus2ania pokok·u i "' b · h ·ak· dbyły s1·„ 3·u·" I. w · · wz1uocn1· eru'e potęgi· nasze IV_ 0 pan· - ze ramac ' J ie o ,.. ~ 
wszystkich narodów Związku Ra- przywrócenia poszanowania ar- .., d l · db · · stwa ludowego, h.-tóre przy bGku a szym cu)gu o ywaJą. się we 7"5ZY 
dzieckiego, sympatię rządu ZSRR. ty Narodów Zjednoczonych, za.- tk· 1 ł ' d 1 · L kł d l Związku Radzieckiego s•Anowi s ·ie i o z nc.1 za · a ac 1 pracy. 
Rząd Związku Radzieckiego konty braniająccj któremukolwiek z ""' 

nuuje f dziś, w naprężonych dniach członkó;v ONZ używania siły w jedną z ważnych twierdz świaw- Na zebraniach tych robotnicy potę 
agresji amerykańskiej, swoj~ kon- celu po.~ałcenia całości teryto- wego pokoju. piając zbrodnie, popełniane prze_z 
sekwentną politykę pokoju, demas rialnej lub politycznej niezależno Wzmocnimy więź braterską z bankierów z Wall Street w Korj

1
• 

kuje manewry i działania podżega ści innego państwa. masami pracującymi Korei całe pi~tnują jednocze~nie nikczemne je • 
. h pi„tnuJ·e z obu1·zen1·em zbrodni- ero świata. nostki, któr e fabrylrnjąc „cudy"' wr-

co;zy~_w.;.o..;J;..e_n.;;n.:;,y.;,c~. ________ _;,,, __ .:._"::._..;;...__________ „ p ł b' . . , , raziły zgodę na odegranie w Polsce 
og ę imy W!eezystą przyJazn roli 'v kolumny nmer"kai1skich bnn-

De Gaulle marzy o władzy 

z ZSRR - i potężnym państwem J 

socjalistycznym, broniącym praw kierów i fabrykantów. Jednocz~ ~nie 
narodu koreańskiego do sw~j ,,ie- w odpowiedzi na zakusy wrogów Pol 
podległości, stojącym na stl'aży ski, podejmują robotnicy dodatkowe 
bezpicczeńst\va narodów, t\vier- poważne zobowiązania produkcyjne. 
dzy światowego obozu pok oju i po I tak np.: robotnicy Zakładów Me-
stępu. talowycl1 Nr 2 w Łodzi, odpo-;v1ada-

NIECB żYJE ZWYClĘ:SKA jąc podżegaczom wojenn;i.>m: agreso
WALKA NARODU KOP.EA~- rom amerykańskim i ich age:1turom 
SKIEGO! w kraju, postanowili upłynnić do 

NIECH ŻYJE śWlATOV~'Y dnia 31 lipca zbędne r enianenty na 
l<'RONT POKOJU! sumę 20 miln. zł, ntworzyć wzorcową 

Izbę Pomiarów, celem podniesienia 
NIECH żYJE śFZZ l KO- jakości produkcji i utworzyć na 15 

REf..o\.ŃSKIE ZWIĄZKI ZAWO- ;;t.anowiskacłi produkcyjnych „Warty 
DOWE! Pokoju". 

NIECH żYJE ZWIĄZEK RA- Zabierając głos na zebraniu fabry 
DZIECKI - TWIERDZA PO- cznym w z. P. W. Nr 3, stary t kacz 
KOJU! I tow. Matusiak oświadczył: 

NIECH żYJE WlELKl S'rA- - Naszą odpowiedzią na usilowa-
LCN - OBROŃCA POKO.JU! nia wroga klasowego, zmierzające do 

Radzieckie kombajny 
przyczyniojq się do pomyślnego przebiegu żniw 

WARSZAWA, (PAP) - Z całego ków, pow. wrocławskiego pracuje 
kraju donosza o pomyślnym prze- przy żniwach wspaniały kombajn 
biegu kampaniJ żniwnej. Przykład radzieckiej konstrukcji, kierowanv 
dobrze zorganizowanej pracy w pl'2ez komba.jnera ob. Stanisła
PGR i spółdzielniach produkcyjnych wa .Janusińskiego. Kombajn ten ko 
oddziaływuje na indywidualne ~os s.i I młóci dziennie zboże z obstaru 
podarstwa roln~. które nrzeprowa 15 ha. W zespole PGR Pietrzykowi 
dzają żniwa sp1·awniej i starannit>i 

1 
ce w żniwach udział bierze 6 bry

niż w latach ubiegłych . gad traktorowych. któl,"e kończą juź 
W woj . wrocławskim w PGR Sad sprzęt żyta z obszaru 800 ha. 

Robotnicy łódzcy połępiaiq 
fabrykantów ,,cudów" 

Robotnicy łódzkich fabryk do głę 
bi są oburze11i r niecn.vmi wycz.yna
mi f~br.yka11tów_. „<;udów". Robo~i
cy !Zdecydowanie potępiają ose.ua.tow 
i szalbierzy, wysługujących się pod· 
żegaczom wo.lennym .. 

Ob. Antonina Kilanowlcz, bezpar 
tyjna robotnica ZWAT przy al, 

Skrzy-wana stwierdza: 

„Jestem wierzącą. ł praktyku.Ją. 
Cll kat.oliczką. .Jednakie rzelro
mym „endom" jakie nam usiło
wano pokuać ostatnjo w Łodzi 
zaprzeczają wszyscy rozsądni lu· 
dzie. Zrtszt~ w nic<lzlelę był od 
czytywany w kościele list w tc.1 
sprawie, któey mówił, że tym rze 
kornym •. eud<1m" w rodzaju „cu 
du" z ulicy Zgierskiej wierzyć 
nie wolno, ,ittt fu bowiem profa 
na.ej& wiary i nauki kościoła.'' 

Ob. Herlinc jest gł~boko obu· 
rzona.: 

,.Bezczelność fabrykantńw 
„cudów" r>rzesz.ła wszelkie grani 
ce. 're rzekome „cudy" to nic In 
nego. ;fak od"-Tacanie naszej nwa 
gi od rzeczy ważnych, które w 
tt.j chwili dzirją się w Polsce i 
na świ„cie. a przede wsiystklm 
oil walki o pokój, - t-0 próby 
siania zamętu i dezorganizacji w 
naszym fyciu. $wiadome kobiety 
na tę prowoka<'.ię odpewło.dają 
wzmożoną pracą, walcząc ,feszcze 
energiczniej o trwały ook6,1"· 

Słdadaczka Kowalczykowa z Za· 
kladii"1 Przemy!!łu Bawełnianego 
Im. Stanisława Kunickiego mówi: 

„Oglądałam na własne ocz;y ta 
•ki , „eud" ptzy uJ,1 .Nowe Sady. 

:;.· To ' skandal tak nie11:ndiW.ł.P> naJ 
grywać się z uczuć ludzi wierzą 
cycb.'' 

Bezpartyjna robotn1ca tych za
kładów, \'l/'ierząca katoliczka ob. Mt 
cha.lakowa. mówi krótko: 

„Dziwi mnie tylko jedno - te 
raz od razu namnożyło się łeb set 
ki, a w czaste okupacji hitlerow 
skiej, gdy dokonywano codzien• 
nie tysiące potwornych zbrodni, 
nie przyszły nam w pomoc ła
dne cudy, które uratowałyby 
nam naszych bliskich z rąk zbi 
rów faszystowskich." 

Ob. Janik wiąże akcję fabrykacji 
rzekomych cudów z ogólną sytua
cją międzynarodową i wyjaśnia. że 
celem impcriallst6w jest sianie za-. 
metu i dezorganizacji w obozie PO* 
koiu, odciąganie uwagi · ludzi od 
pracy i od zdarzeń na arenie mi~
dzynarodowej, od · brutalnej agres~i 
imperializmu amerykańskiego w 
Korei. 

„Nasze lS mmonów podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim sta 
nowiły godną odpowiedz sługo• 
som dolara. Na tym nasza wal· 
ka o ]lC)kóJ jeszcze się nie koA· 
czy - przedłużeniem jej Jest 
Czyn Lipcowy, wzmożona pr11• 
dukcja i solidarność z walczą~m 
ludem Korei - a wszelkich pro 
wokatorów ł siewców zamętu, 
którzy usiłują przeszkadzali nan1 
w pracy dla Polski przepędzimy 
na cztery willtry". (S-8) 

,,Tydzień Przyiaźni z Narodem Polskim~' 
w Niemieckiei Republice Demokrałycznei 
BERLIN (PAP). - Na konferen I oie Karl Wlocb - da wyraz głębo 

cji prasowej, zorganizowanej przez kiej p1v;emianie, jaka dokonuje 9ię 
Urzad Informacji Niemieckiej Re w narodzie niemieckim w stosua• 
publiki Demokratycznej, generalny ku do narodu polskJ.ego. 

sekretarz Towarzystwa dla Rozwi
jania PokojoWYch I Dobrosąsiedz

kich Stosunlców z Polslcą, Karl 
Wioch. ooinformował dmennikar!Y 
o programie imprez,. które odbędą 
się w ramach „Tygodn ia Przyiaźni 

z Narodem Polskim" w okresie od 
\5 do 22 lipca br. 

We 'l.vspomnlanym c1.asle przepro 
wadzona zostanie szeroko zakrojo
na akcja, uśv.riadamiaiąca oai"lzer 
sze wat•shvy społeczeńl"hva niemiec 
kiego o roli t znaczeniu przyjaźni 

niemiecko - polskiej. 
„Tydziefl Przyjaźni z Narodem 

Polskim" - oświadci..vł na zakończe 

Ił' Oli111ie 
buduje się osiedle 
domków roboi'niczvch 

WARSZAWA (PAP). - Na elece-
nie Zakładu Osiedli Robotn:iaz.ych 
rocipcczęto dla i·ooot ników Gdańska 
budowe osiedla domów indywidual
nych. Pod budowę osiedla preyma
no tereny w Oliwie przy ut Czer
wonego S z,tanderu. 

W r. b. pienvsze 10 domów no-we
go osiedla mstanie oddanych do 
użyi!ku, dals7.e zaś 33 domy wyko
nane ttJO.stana w stanie surOWYID. 
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Nasz Czyn Lipcowy 1 
T rektory w akcii żniwnej 

-to odpowiedź na agresję amerykańską na Korei 
Jak brygada tow. Owczarka z ŁZWANN wypełnia swe zobowiązania 

W odpowiedzi na werziwanie kole
jal'lzy z Tarnowskich Gór, rz.ało11.a 
Łód'Ztkkh ZakŁadów Wytwórni Apa
ratury NL<ilkiego Na'Pięoia A-23 po
"\w:ięła szereg zobowi~ń prOCl.ukcyj 
nych w celu uczczenia 6 rooznky 
Manifestu P. K. W. N. 
Między innymi ~ożyła eobowiąza

nie produkcyjne 5-osobowa brygada 
tow. Owcza•rka - rz. odd2Jiału narzę
d!Ziowni. 

Jak powstał 
ich Czvn Lipcowy 
Grupa tow. Owczarka pracowała 

wówczas nad wykonaniem formy 
sześc-iokrotnej na pmepus.ty, służą- I 
cej do prasowania batkieliitów. 

wa. Przes.zkoda rzos1ała usunięta. Te-1 ozłon:kaimi brygady. Z rzadowoleniem 
raz z jeSIZC!Ze większym rzapałem pra opo-wiatlają jak w ciz.as:le wy,peł!11ia

cowałą brygada. nia rzobowiązainia prześcigali się na-
C2ęsto odwiedza.a.i fob w pracy prze wza1jem ·w pracy. Ka.żdy starał się 

wodniczący rady zakładowe.i tow. I powierzoną sobie robO'tę wykonać 
Bogda11ski, kierownik naiv.ędzi0wni jak najszybciej i jak najlepiej. 
t<;W. f'.od&tawk_o o:raz sekretarz org,a~ Tow, Owczarek, doświadczony fa
mzac1~ pa~yJneJ .tow, ~awł?>ysn. chowiec, 11: uśmiechem opowiada. jak 
Wypyit~ali. c:zy .me maJą .ia.c~ch jego „czwórka" dzielnie pracowafa 
trudnosoi, oglą~aJi szybko rosnącą F;rak mu słów pochwały dla s.wych 
formę, doradzall. . , . młodych pomocników, ZMP-owców 

Tak upływał dzien za dniem. Kramarskiego, Rosiaka, Jędrzejcza-
8 łiix:a forma -została ukońc:r.o ka oraz tow. SzkudlaTka. 

na. Dzielna „piątka" nie pasia
dała się z radości. Zobowiązanie 
wykl)nan-0 o dwa dni wcześnfoj, 
Tow. Owczairek natychmiast zło 
żył radzie zakładowej meld1mek 
0 dotrzymaniu zobowią.za.nia. 

Nasz Czyn - to w kład 
do walki o pokói 

Przewodniczacy rady rz.akład0wej, 

tow. Bogdański je.9t z nic.h szmer.ze 
dumny. 

Cała załoga Ł. Z. W. A. N. N. zobo 
wiązała się na cześć święta Odro
dzemr. Polski, wykonać plasn lipcowy 
w 120 p.rO<Centach. 

Datychezasowy przebieg pracy da
je gwarancję, że załoga dotrzyma 
słowa. 

Usprawniono przede v.rszysitkim za
opatrzenie ma~e1·iałowe. Przesunięto 
pewną część kobiet do obróblti me
chanic:mej. Przeszk:olooe przy maS1Zy 
nach, będą dobrymi fachowcami. 
Wszystko wskazuje na to, że 'Uł!o
ga 'f,ZW ANN dotrzyma w pętni 

przyrzeczeń danych w Crz:ynie Llpco 
wym, a mianowicie wykonania pla
nu roczmego na dzień 1 'Pażdrzierni-
ka b. r. · 

M, K. 

Traktory PGR - zespołu Babsk wyruszajq 
wczesnym rankiem do żniw Sporządzenie tej formy zostało I 

przcrz biuro fabrykacji przewidiziane 
na dizień 15 b. m. 

Brygada Owczari-ta 
zdała egzam n 

-.~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Przed ogólnym .zebraniem załogi, 
tow. Owczarek, wrarz Il ślusar!lem 
Szkudlarkiem i młodymi pomrn:ni
kami kol. kol. Karmańskim. Rods
kim 1 .Jęd.reejcrzakiem pozostab po 
pracy. 

Należalo jeszcze odbyć próbę w 
prasowni i spI'awdizić, CIZY forma jest 
doł>Ta. Praser, tow. Woźndaik. uru
chomił maszynę. Na chwilę rzaległa 

ois:za. Twa["re pa.łają, Serca bi ia w 
przyspieszonym tempie. Wsrzyscy my 
ślą o jednym: jalci będe:ie wynik pró
by? Jesrzcze chwila i tow. Woźniak 
zatrzymuje m.Mrlynę. Ostrożnie wyj
mując górną c:rzęść formy Tow. Ow· 
czarek mierzy przepusty. 

-- Przyirzekliśmy I wykonaliśmy 
izobowiązanie prodiukcyjne, aby wraiz 
z całą kla·są robotniczą uczcić 6 
roczn~ce Manifestu PKWN. - o
Ś\'.riadcz.ył tow. Owczarek. - NaGrz: Zniwa w pełnym toku 

Po krótkiej narad11:ie poszli do kie 
ruwnika uarzędziowni tow. Podstaw 
ki. 

Tow. Owcza.rek wręczył mu zapi
saną ka.rtkę papieru. Na kartce by
ło naphsane: „My. grupa nanęd7liow
ców, zobowliązujemy się przyspieszyć 
wykonanie fermy sześciokrotne.i 11a 
przepusty na d'Di~ń 10 lipca, zamia!'!t 
na dzień 15 b. m. W ten oto sposób 
pragniemy gttdnie uczcić święto Pol 
ski Ludowej''. 

- Pasuje - rorzległ się radosny o
krzyk. 
Już tera.z wiecL-zą, rz; całą pewnoś

cią, że zobowiązanie rzos.tało z hono
rem wykonane. Fooma nie wymaga 
żadnej poprawki. 

W chwilę póżniej rozmawiamy z 

' 

Czyn Liipcowy jest skromny; ale kry 
,je się za nim olbrzymia siła. Tysiące, 
dziesiątki tysięcy podobnych zobo

Sumaenne przygotowanie aticjl przyn~esie pomyślne wyniki 
wiązań - podjętych jak długa Poi· Mimo przelotnych deszczów, które 

ska i szeToka to na•SIZ WSJPÓlny ._,,,kład czGściowo utrudniły zwózkc; i sterto
do dżieła walki o pokój. Wypeinie- wanie zboża, żniwa na terenie nasze· 
niem tych zobowiązań odpowiarlamy go województwa przebiegają szybko 
i odpowiemy na.jlepiej na agresję i planowo. Do dnia 13 bm. skoszono 

na Korei. * * * l;:ofoo~~dp;~~. ~~~~ ~~s~~::~~~s:~~;: 
Czyn Lipcowy tow. Owaz;arka i je d w powiatach łaskim i sieradzki.m 

go g•rupy przyspomy zakładowi przystąpiono do koszenia jęczmienia, 
zna=e oszczędności. Ale nie tylko pszenicy i owsa. 
brygada tow. Owczarka bierze u- . Dostrzeżone niedociągnięcia w ak
d.zial w C2yn'ie Lipcowym. ! cji żniwnej dzięki interwencji orga-

n.izacji partyjnych i rad 
wych są szybko usuwane. 

narado- I mego, k!tórego ziarno nasienne do 
dnia 20 b, m. będrzie dostairczone do 
P.Z.G.S-ów, które z kolei zaopatrzą 
w nie gminne spółdzielnie „Samopo
moc Chłopska". 

Na ogół, poza nielicznymi wypadka 
mi, akcja przygotowawcza do żni-w 
została , przeprowadzona skrupulatnie, 
Nie zostały przygotowane należycie 

do żniw Spółdzielcze Ośrodki Maszy 
nowe w Unewlu i Dr.zewicy pow. 
opoczyńskiego. 

Spra.wny li szybki pr.zebieg żnLw w 
PGR jest wynikiem zastosowania 
wyższych form gospodarczych, go
spodarowania socjalistycznego, które 
umożliwia. zmechanizowanie wielu 
prac na roli, 

Następ.nego dnia odbyło się ogól
ne zebranie .załogi. Brygada tow. 
OwCZ'a:rka przybyła w komplecie. 

Burrzą oklasków przyieta -z.aloga 1.0 

bowLąrz,anie pirz.edsiębiorcrz.ej bryga
dy. 

S/o dem naszych artykułów 

Kierownictwo tych ośrodków nie 
dopilnowało solidnego wyremontowa 
nia maszyn. Skutek był taki, • ma
szyny żniwne zaczęły odmawiac po
słuszeństwa podczas roooty. Niedo· 
ciągnięcia te zostały co prawda usu
nięte dzięki interwencji organizacji 
partyjnych, nie mniej świadczą one o 
niedbalstwie oraz niedocenieniu akcji 
żniwnej przez ludzi odpowiedzialnych 
za to na tych terenach. 

Poważny wpływ na szybki przebieg 
akcji żniwnej w PGR ma dość szero
ko stosowane współzawodnictwo in
dywidualne i zespołowe między po
szczególnymi brygadami. 

------------------------------------
A teraz do pracy 

Po eebraniu, tow. Owe<z.a,rek wra.z 
e swą grupą udał się na oddtział. Tu 
urządir.·li krótką naradę, !Zastanawia 
jąc się, czy nie można byłoby wyko 
nać e:obowiąrrania dzień lub dwa dni 
wClleśniej. 

Egzekutywa organizacji partyjnej 
Spółdzielnie produkcyjne nie pozosta 
ją również w tyle. Dwie spośród nich 
tj. w Kochanowie i Kamienie powiatu 
skierniewickiego, zakończyły już ko
szenie żyta. 

Jednaik: z rzaimiiaru nie zwierzyli się 

w ZPDz. im. Teodora Du racza 
słusznej krytyki wnioski ze 

W sprawnym przeprowadzeniu ak
cji żniwnej przodują Państwowe Go
spodarstwa Rolne i spółdzielnie pro
dukcyjne. PGR kończą już stertowa
nie żyta. Gdyby nie ostatnie przelotne 
opady roboty przy stertowaniu żyta 
byłyby zakończone. 

Nastąpiła także poprawa w zaopa
trzeniu wsi przez gminne spółdzielnie 
„Samopomoc Chłopska", Co raz mniej 
bywa narzekań na brak tych czy 
innych artykułów, a sklepy G. S 
są otwarte w takim czasie, kiedy 
chłopi mogą robić zakupy bez odry
wania się od prac żniwnY.ch. 

nikomu. To była ich wspólna tajem 7 lipca br. ukazał się w „Głosie" 
nica. artykuł pt. „Organizacja partyjna 
Każdego dnia stawJali się w fal:Jry ZPDz im. Duracza nie docenia za

ce. wcrz.eśniej, pla~owo roa.dzielali gadnienia Czynu Lipcowego". Autor 
mię<Wy sobą zadarn.1a. Tow. Owcza- artykułu wskazywał, że egzekuty
rek obtacrz.a~ formy, t?'Y· Szkudla- / wa org·aniz.acji podstawowej nie zro 
rek prrz.ygotowywał częsci, zaś trzech zumiała we właściwy sposób znacze 
pozositałyoh tow81I'!Lyszy • pmeprowa- nia Czynu Lipcowego i nie potrafi
d'Z~·ro wiercenie i oplfowamie Cl'lęści ła pobudzić całej załogi do ofiarne
pomocni~h. Słowem, każdy był za go zrywu, nie umiała należycie spo 
jęty swoją praciv pula.ryzować i umasowić tej wiel· 

Robota post®owała srzybko i kiej i ogólnokrajowej akcji w swym 
sprawnie. Fomna co godrziinę lllmi.entą zakładzie pracy. 
ła kształty. Każdy oddawał jakąś go Błąd egzekutywy organizacji pod 
t01Wą reęść do sikładani:a. stawowej Zakładów im. J?uraeza po 

Pewnego jednak d.nia wyłoniła się legał na tym, że za~owohła s1ę ona 
d•robna, ale poważna prze~koda, któ podjęciem. C.zY?u L1;pcowego . prz~z 
ra mogła nawet uniemożlirwić wy- swzup!e, 1 melic.zine grcmo of1ar~y ,h 
pelnienie wbowiąrzania. Pewna część l'obotmk~w, a _me zatroszczy~a s1ę o 
nie pasowała do formy, Uriz,ąd"Lono urządzeme ?go~ego zeb~a~1a ~ało
krótk'l naradę. gi i podkresle~a wo~ec meJ pal!tycz 

- Ja wykonam to sam - ośwlad nego znaczeni~ akc31 C~ynu. L_1pco-
czvl tow. 57,kudlarek. wego w okres1e .wzmagaJąc~l e.ię na 

W _niedłUg1m czasie dotmymał sło całym świecie walki o pokoJ. 

• Io 1 

iraci 
Lubi do tego tenuitu sięgać, od czasu do czasu, zgangrenowana kine

matogmfia hollywoodzka. Dla „odświeżenia repertuaru", i z troski o ame
rykańskiego widza, żeby mianowicie, nie przejadł się on samymi współcze
snymi „bohaterami" sztuki filmowej USA.. 

Zresztą pirat to także Ir.awal opryszka, „ciekawszego" nawet, bo go 
w kostiumie historycznym moż11a pokazać. A to b. ładnie wygląda: taki 
gangster - na lwlorou;o, w bur.ach „rajtarskich", z apaszką na łbie i z kol· 
c:.ykiem w uchu. Malowniczy ty/> i jak uwagę widza (amerykańskiego) 

pr::yciq~a! 
llfiino swej ignorancji i głupoty producenci Hollywoodu - jeśli chodzi o 

obrazy z życia ko„sarstwa, starają się o dość wierne i ścisłe oddanie oby
czajów pirackich. Wi.dzieliśmy np. kiedyś w filmie samego „wielkiego 
mistrza" Cecila 8.de Mille'a, jale to tJimci lmnszlOwnie. posługują się cudzą 
flagr1. Żeby zmylić, podejść, a nastę1mie tym łatwiej napaść, okraść i przy 
nie.~ć mo„d ofiarom, które sobie c/1ytrze upatrzyli. Bardzo, proszę u·as, 
„efehtownie" ten trick wyglqda: płynie sobie taki statek pod jakqś tam 

niewim1q, bialq, powiedzmy, w niebieskie paski banderq, a na pokładzie 
szczerzą lufy armaty i czai się do skoku cala dziku zgraja bandytów, w 
ostatniej clm:ili wywieszając swojq prawdziu:q, piracką flagę: czarnq, z 
emblematem trupiej główki„. 

Bardzo, uimżacie, ten zwyczaj spodobał się imperialistycznym gang
sterom amerykańskim, szukającym ws:r.elkich sposobów, aby jakoś zama
skoi.vać swoją bestialskri 1wpaść na Koreę. Jak kontynuować tę niecną 

agresję - kombinowali. sobie - aby wyglądała ona „niewinnie" w oczaclr 
obur:.011:Jj opinii świata? I wykombinowali. 

Od czegóż stare, mające swe bogate tradycje w nawigacji anglosaskiej
- pra· tyki 11irackie? Rada w radę i oto oberpirat USA na Daleki1n Wscho
dzie, Jl.Iac Arthur oraz użyte do „akcji koreańskiej" ąddziały T&apastnicze 
Stanów Zjednoczonych - występujr1 ostatnio pod flagq„. ONZ. Oczy1<'i· 
ście, na nic ta cała maskarada. żaden listek figowy nie zasłoni bezwstyd
nej i:rnclrinacji amerylcańskich piratów. .A okolicz11ość, iż w swych po
dłych, grabieżczych i ludobńjczych celach nadużywają bezprawnie i cy
nicznie godła Narodów Zjednoczonych - zwiększa tylko oburzenie opinii 
światowej przeciw szukającym zasłony korsarzom: 

R~C.Ę PI<.ECZ OD KOREI! RĘCE PRECZ OD FLAGI ONZ, KTóRA 
WINNA SŁVżYC ZJEDNOCZENIU I PRZYJAZNEJ WSPóŁPRACY NA
RODóW, A NIE MOŻE Bl'ć PARAWANEM DLA TRUPICH GŁóWEK 
IMPERIALlSTóW 1 

Eg·zekutywa organizacji podistawo 
wej Zakładów im. Duracza wlaści· 
wie zareagowała na nasz artykuł. 
W liście, który towarzysze z ZPDz 
im. Duracza nadesłali w tych dniach 
do naszej redakcji, czytamy między 
innymi: 

„Przyznajemy, że artykuł Wasz 
w zasadzie był słuszny, :i.e słu
sznie wytknął niedociągnięcia i 
błędy w pracy naszej egzekuty
wy. l\Iamy poza sobą wiele pięk
nych sukcesów produkcyjnych. 
Ostatnio zdobyliśmy sztandar 
przechodni we współzawodnic
twie międzyzakładowym. i śmia-

ło rzec można, że ten sukces ca
łej naszej załogi jest również w 
znacznym stopniu zasług11 naszej 
organizacji partyjnej. Z drugiej 
strony wierny, że w pracy naszej 
można znaleźć jeszcze wiele luk 
i braków." 
Wskazując na piękne osiągmęcia 

s1cych zakład.ów w dz.iedzinie wyko
nywania zobowiązań długofal9wych, 
egzekutywa organizacji partyjnej 
'.l:PDz im. Duracza stwierdza, że do 
cenia znaczenie Czynu Lipcowego, 
czego dowodzi zwołanie zebrania za 
fogi zakładów już następnego dnia 
po ukazaniu się naszego artyimłu. 

Zgodnie z naszymi przewidywania 
mi, w Zakładach im. Duracza zna
lazło się wielu rob~tników, którzy z 
z~pałem powzięli zobowiązania indy 
w1dualne, wyrażając w ten sposób 
swą niezłomną wolę walki o przed 
termino>Ye zrealizowanie planów pro 
dukcyjnych, walki o dalsze wzmo-

. cnienie szeregów ·światowego obozu 
obrońców pokoju. 

W liście egzekutywy czytamy da 
lej: 

„W cewiarni podjęły zobowią
zania indywidualne pb. ob. Gen<J 
wefa Kopińska, .Maria Gadn!a, A
Jjcja Paturska i Natalia Lacho
wicz, które przyrzekay nacewić 
po 2 kg. przędzy dziennie więcej 
przez cały miesiąc lipiec. Pracow 
nicy dziewiarni postanowili wy
konać swój plan miesięczny w 
101,1 proc. Krajalnia wyrówna 
zaległości i plan za miesiąc li
piec wykona w 101,4 proc. Kroj· 
czyni Leokadia Jańczyk i Kazi-

miera Szymańska zobowiązały 
się podnieść wydajność swej pra 
cy o 5 procent, a ob. Stanisława 
Kwapisz o 10 procent. W szwal
ni ob. Cecylia Pacholczyk zobo
wiązała się wykonywać po dwie 
sztuki dziennie więcej, zaś ob. 
Konstancja Stępień i Weronika 
Więckowska po ti:zy sztuki dzien 
nie więcej w ciągu miesiąca lip· 
ca. Ponadto szwalnia wyrówna 
w przeciągu tego miesiąca swe 
zaległości, wynoszące 3,7 proc." 

Do zobowiązań tych oddziałów 
przyłączyła się również wy;rnn
czalnia„ która podniesie swą pro 
dukcję o 1 proc. 
Donosząc Wam o tym, towa· 

rzysze, pragniemy Was zapew
nić, że nie ustaniemy w pracy, 
aby nasze zakłady nadal przodo 
wały, że całym sercem pragnie· 
my przyczynić się do budowy fun 
damentów socjalizmu w Polsce." 

Ze swej strony stwierdzić może
my, że egzekutywa organizacji par 
tyjnej ZPDz im. Duracza, wyciąga
jąc wnioski ze słusznej krytyki, za
reagowała w sposób zdrowy. Przy
kład towarzyszy z Zakładów im. Du 
racza godny jest naśladowanił. 

Równocześnie ze z .iwami PGR Dobrze przygotowana akcja żniwna 
przystąpiły do omłotów rzepaku ozi- przynosi już pomyślne wyniki. 

~a froncie wspólzawodn1ctwa pracy 

H'zoroH1q n1aj!§ter 
Tow. Stanisław Kołodziejczyk już 

od kilku lat pracuje w Zakładach 

Przemysłu Dziewiarskiego im. M. Ko
nopnickiej. Za swą wzorową pracę 
zaawansował na majstra dziewiarni. 

Na tym stanowisku ci~szy się ogól 
ną sympatią pracowników i kierownic 
twa. Obowiązki majstra stara się wy
konywa'Ć jak najsumienniej i najdokła 
dniej. W wolnych chwilach pomaga i 
doucza słabszych dziewiarzy, 

Uczestniczy także we współzawod
nictwie pracy. Ostatnio uzyskał pre
mię pieniężną w wysokości 3.000 zł. 

Również w życiu partyjnym bierze 
czynny udział. Niedawno ukończył 
kurs partyjny 1 stopnia i powierza

$ no mu funkcje agitatora partyjnego. 

Prządki ZPB t Maja • IDI. 
wypełniły swe zobowiązania pro~łukcyjne 

. Jak się .dowiaduje.my : Zakł~ów I obecnie wykonuje 126 proc. Ale- I Karpińska, która prrz.esizła na ob~łu-
1m. 1 MaJa, pnządk1, ktore po<lJe{y ksandra Gadanit Zialillia®t 115 wyra- 1 gę 6 stroin i wyrabiała 114 proc. nor
wbowiąrz~trria d'1a uc<Lczenia święta bia 117 proc. normy, Aniela Podgór- my, obeCillie osiąga 118 proc. nor-
Odrodzerua. wykonują je z nadwY:l- &ka uzyskuje normę 112 proc. Tow. my. . 
ką. Swladome rob&tnice przęilzalni 
<'ienkcprzędnej doskonale zdają so
bie sprawę, że pnzez wykonanie zo
boiw:iązań produkcyjnych dają godną 
odpowiedź podżegaozom wojennym i 
ich a.gen.turom w kraju. 

Zoboiwią2ania wykonują następ.u
jące pnądki: Aniela Borowska, któ
ra wyrabiała 103 proc. no•rmy, przy
rrrekła podnieść swą produkcję o 1 
proc. a uzyskuje obecnie 106 proc. 
normy. Helena Iskra rze _124 proc. 
prrz.eszła na 131 proc. normy. Janina 
GóralSika e;amiast dawnych 122 proc. 

Szkolimy kadry filmowców 
Szkolenie kadr na terenie Labo 

ratorium WFF było zawsze je-
. dnym z najtrudniejszych, a zara 
zem najbardziej palących zagad
nień. Stosunkowa „młodość" na
szego przemysłu filmowego, brak 
fachowej literatury i brak 1"1.chow 
ców nie pozwalały na zorganizo
wanie jakiegoś kursu, kształcące 
go zawodowo laborantów. Toteż 
szkolenie w L.abor'ltorium polega 
ło na praktycznym zaznajamianiu 
z obróbką taśmy filmowej r.od kie 
runkiem majstrów i starszych do 
świadczeniem kolegów. Czasami 
dawało to pomyślne wymk1, cza
sem jednak z zupełnie „surowe
go" pracO\vnika powstawał bez
myślny automat, spełniający bez 
'.lależytego zrozumienia swe fun
iccje. 
Sprawę stworzenia kursu poru 

sumo w1elokrotnie na naradach 
produkcyjnych i zebraniach orga 
nizacji partyjnej. Wobec braku 
zainteresowania ze strony dyrek
cji nie przynosiło to pozytyw
nych rezultatów. 

Wreszcie teraz. no IV Plenum 

KC PZPR, dyrekcja zainteresowa 
ła się kursem i zleciła przetłuma 
czenie kilku fachowych książek 
radzieckich ' oraz angielskich na 
użytek przyszłego szkol~nia. Po 
za tym majstrowie Laboratorium 
podjęli się trudnej roli wykładow 
ców i użyczą młodszym kolegom 
swych długoletnich doświadczeń. 
Kurs rozpocznie się prawdopodob 
nie we wrześniu, .po okresie urlo 
powym, po ustaleniu organizacji, 
programu i td. 

Nadmie.i;.ić trzeba, że w Labora 
torium WFF już rozpoclęło się 
współzawodnictwo szkoleniowe, 
zainicjowane przez zespół monta
żowni produkcyjnej, który zabo
wiązał się wykształcić w ciągu 
roku 4 uczniów na wykwalifiko
wanych montażystów. 

Niewątpliwie zarówno kurs jak 
i współzawodnictwo szkolenio-..re 
przyczyni<! ,się do szybszego po· 
wstania nowych kadr przemysłu 
filrn°'.-vego. 

fabiński 
PP Film Polski 
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Bohater narodowg 
Kim Ir Sen 

Korei 

czyków ryż I błyskawicznie kryją się 
w nocnej mgle. 

„Ręce precz od Korei" - oto haslo, któryni rozbrzmie1ca ca

ły ogromny śu:iato1cy obóz postr; pu, obóz pokoju, myślą i ser

cem solid-0ry;:ując się .: bohaterską ·1Calką, którą d.:;iclny, n·a

leczny na1·ód „kraju pogod1zego porrwka" 1cied.~ie dziś z bei'Jtial

ski;ni agreso)'(rnii amerykańskimi - o 1col11ość, sp1·a1cicdli1cość 

społeczną i .~.iednoc.::enie narodowe. o to wszystko, co po 1cyz1co

le11iu Korei spod .icu·.:ma japo;'i.'>kirgo stało się ud;:ialem i bez-

cerwą ::dobyc.::ą północne.i c::ęści kraju, 111l·ol11ionej prze:: Anni{ 

Radziecką. 

Jak 1cyglądajq te :..dobyc::c i jak p1·.:ed:.do1ci.(J się życie 11· Lu· 

dowo-Demokratyc::ne.f Rr'J>Ublice f{oreC1fiskiej s2tucz1lie dotąd 

p1·::e:: a_qrerso1·ów C. S. A. orlddc/ancf od ::ależne,i, li:o1111111ml::<kie} 

Korei Połud n/owej - m-011·i '/IO m llieda 11:110 wyd.a net 11: if =. pol

skim, ilustrowana opowieść o icolne.i Eol'ei, pióra d1i:óch czwn

ków_ radzieckiej ekipy fil1.no1cej, B. lYiebylickiego i T. Buni
inowicza. 

Z tej książki-l'eportażu pochocl.:ą - z u·y.iątkiem zders;:a 

O. Zan Chuana ora;; artykułu pt. „Na drodze do socjalizmu" -

zamieszczone 11n tej kolumnie obra.~ y .: życia Korei, sprzed okre

s n barbar:;y{iskiego 11apacl11 U. S.A.: „Bohater narodowy J{o

l'ei Kim fr Sen", oraz „Robot11ica Pak Den A.f''. 

.-, 

l\liasto Pbcnjan, które barbarzyóCl' imperialistyc?.!li usilują za.mienił 
w ruiny i zgliszeza. przy pomocy &wrgo zbrodniczego lotnj.ctwa 

I 

N ·a drodze do socjalizmu - Na przewodniczącego Komitetu Lu
dowego Północnej Korei obrano bo
hatera ruchu ludowo-wyzwoleńcze
go Kim Ir Sena. W latach okupacji 
japońskiej imię komunisty Kim Ir Se
na rozbrzmiewało po całej Korei. 

Kim Ir Sen był wszędzie obecny, 
a jednocześnie nieuchwytny. Narodowa kultura narodu koreań-
Japończycy dawali za jego głowę skiego powstawała w ciągu wielu L 

HE DEN SUK - minister propagandy 
i kultury Koreańskiej Republiki 

Ludowo Demokratycznej 

nam pracownicy radzieckiej 9ztuki 
Urnowej. 

Rewolucjonistą stał się jeszcze w 
w młodości. 

pięćset tysięcy jen. wieków, lecz żaden okres je) historii 
nie da się porównać z o~resem po 

.Siedem brygad japońskich ścigało wyzwoleniu Korei przez zwycięską 
oddziały Kim Ir Sena.. ale bystre oko Armie Radziecką, jeśli chodzi 0 roz
ludu roniło go troskliwie. kwit literatury i sztuki. Historyczne 

Oprócz licznych filmów dokumen• 
tarnych i kronik aktualności wypuści 
Hśmv już na ekrany filmy fabularne: 
„Rodzinny l<raj" (scenariusz Kim Syn 
Gu), „Plec hutniczy" (scenariusz Kim 

Gdy Japończycy wtargnęli do ma
leńkiego miasteczka mandżurskiego, 

gdzie Kim Ir Sen uczył się, stanął on 
na czele bojowej grupy młodzieży. Z 
każdym dniem rozszerzała się walka 
koreańskich patriotów. Grupy bojo
we zamieniały się w oddziały, oddzia 
ty - w pułki. pułki - w armie. 

Kim Jr Sen ma trzydzieści pięć lat. zwycięstwo Związku Radzieckiego 
Silny, przysadzisty, z .czarnymi jak stworzyło naszemu narodowi szerokie 
smoła włosami, z żywymi błyszczą- możliwości budowania nowego, wol
cymi oczami i wysokim upartym czo- nego życia. 

stawioną w Państwowym Teatrze w jak „Lubow Jarowaja." Treniewa, ,,la En Gyn). a w przygotowaniu są: „Zie 
Phenjanie. gadnienie rosyjskie" Simonowa, .,Pia- mia" (w<J znanej powieści pisarza Li 

Postępowej kulturze radzicckieJ ton Kreczet" Korniejczuka, „Zielona Gi En'a) i .,Yufasan", mówiące 0 bo
zawdzięczamy to, że w dziedzinie ulica" Surowa, „Pancerny pociąg · haterskich walkach oddziałów Armii 
sztuki scenicznej osiągnęliśmy sze- Iwanowi., „za drugim frontem'" Sob- Ludowej z tak zwanymi „wojskami 
reg nieprzeciętnych wyników. Na ko. ochrony pogranicza" marionetkowego 

W krótkim czasie dwudziestoletni 
Kim Ir Sen dowodził trzyd1iestoty. 
sięczną armią partyzancką. 

Iem, całym wyglądem wyraża doj- Braterska pomoc narodu radzieckie 
rzałość, godność i wiarę narodu w go, prowadzonego. pm?.7 . wielkieqo 
swofe siły. przywódcę wszystkich Judzi pra~y, Ge 

Nie darmo śpiewa się w pieśni, któ- neralissimusa Stalina, prZ\'Czynia si~ 
rą w Korei znaj~ wszyscy od dziecka do szybkiego rozkwitu kultury _i sztu-

scenach wspomnianego już Państwo- \.Vpfyw kultury radzieckiej odzwier rządu Li Syn Mana. 
wego Teatru w Phenjanie, Pa1'lstwo- ciedlił się również w naszej muzyce Nasza sztuka i literatura musi je
wego Tec1tru Dramatyczne!JO, MieJ- i w sztukach plastycznych. Nasi naj- szcze prowadzić zażartą walkę z prze 
skiego Teatru Dramatycznego i wielu lepsi kompozytorowie Kim Su Nam, żytkami starej, mieszczails.kiej sztu
·prowincjonalnvch teatrów dramatycz Hwan Hak Czvn, Li Men San, Kim ki. Również w walce z tymi szkodli· 
nych \vystawiane są godne obejrze- ·won Gmt, Pak Han Gu, Kim Ok Son wymi tendencjami pomaga nam stu
nia sztuki. Niektóre spośród nich, jak i inni stworzyli dzieła sztuki zrozu- cl:owanie wielkich utworów mistrzów 
np, „Płomień" Szin Go San'a, ,,Nowe miałe dla narodu i cieszące się wiel- kultury radzieckiej, u których uczy· 
'lblicze" Lu GI Hon'a, "Brat i siostra" ką popularnością ~ród ludzi pracy. my się odtwarzania realnej rzecz.ywi• 
oraz „Dwa domki tuż przy sobie"' Dziesiątki kolektywów muzycznych stości. 

Opowiadają nam, f ak wśród ciem
nych nocy zjawiał się nagle z gór
skich przepaści Piaktusanu wraz ze 
swymi dzielnymi towarzyszami i ści
gał japońskie transporty z żywnością 
odebraną koreańskim chłopom. Krót
ka potyczka decydowała o wyniku 
walki i oto juz żołnierze Kim Ir Sena 
zawracają transport do wsi, rozda
fą chłopom zagrabiony przez Japoń-

do starca: 

1 
kl narodu korea1'lskiego. Pięknym 

~niegi i wiatry stepów mandżur- wyrazem tej pomocy jest. umowa o 
skJch ..• opowiedzcie, współpracy gospodarcze] 1 kultural-
Długie noce w gęstych lasach.„ nej, zawarta w marcu 1949_ ro~u 

opowiedzcie, między rządami Związku Radz1eck1e-
Kto był sławnym partyzantemł go i Republiki Koreańskiej. 
K~o był. sławnym patrfolął • Chciałbym obecnie oinówić to, co 
O. Dro!Jle ~o imię - nasz _wod~I nasza władza ludowa uczyniła w ce-
01 Znakomite to imię - wodz Kim lu umożliwienia pełnego rozwoju na-

Son En'a poświęcone są tworzeniu utworzonych w naszym kraju po Obecnie cały naród koreański pow 
nowej gospodarki narodowej, inne, 1945 roku przekazują te utwory ma- stał do walki ze zdradziecką kliką U 
jak „Pochodnia" Hon Tkai Czena, som. Syn Mana, do walki o zjednoczenie 
..Sen-Dian" Piak Mun Hwan'a „Cliło- Szereg cennych drieł stworzono w całt!go kraju .(pięcioletnie rządy Am• 
pi ze wsi Bi-Ren" Pak En Ho mó\~ią dziedzinie plastyki. Najlepszymi ma- rykanów w Południowej Korei przy
o wspaniałych wynikach reformy rol- larzami kore<niskimi są obecnie Sen niosłv jej upadek gospodan::zv i k.ul
nej i o walce chłopów o nowy uslrój U Dam, 'Ten Gwan CLer, Mun Sek tura1ny). Ni\l.t dzi.ś nie wątpi w zwy
gospodarczy wsi. o i fnni. cięstwo. Aby jak najszybciej zjedno-

ir Sen. szej sztuki. 

O Zan Chuan•) 
t 

Pochodnia wyzwolenia 
Noc płynie ciemna, że nie dojrzysz dłoni, 
Bezgwiezdne niebo nad ziemią czernieje, 
Tylko na wzgórzach zapala się płomień 
Pochodnia walk Partyzanckiej Korei. 

Dawniej, gdy wojen z piratami burze 
Wstrząsały krajem, jak głoszą podania 
Ojcowie nasi palili na wzgórzach 
Wici, co lud wzywały do powstania. 

Gdy tylko w nasze spokojne granice 
Wtargnęła nocą nieprzyjaciół armia, 
Do boju wnet wzywały błyskawice 
Wokół płonące sygnały alarmu. 

Na wzgórzach dawno już nie płoną wici, 
Ale i dziś jak wówczas promienieje 
W mrokach niewoli pochodnia nil szczycie 
To wolność dla Południowej Korei. 

W zbolałych sercach pulsuje nadzieja, 
W każdej zagrodzie widać blask płomienia, 
I grozme nad Południową Koreą, 
I dumnie płoną gwiazdy wyzwolenia. 

Wicher wolności nad znękanym krajem 

\ , 
Przez wsie i miasta huraganem wieje: 
„Zbudźcie się, bracia! Jasny dzień już wstaje! 
Powstańcie, wierni synowie Korei!" 

. I 

Oto jest apel ziemi niezoranej, 
Zew niezasianej naszej ziemi żyznej: 
,,Koreańczycy, czas zerwać kajdany! 
Przepędźcie wrogów ludu i Ojczyzny!" 

Pochodnia walki ofiarnie jaśnieje, 
Na brzegu mgłą owianym i u szczytu, 
Oświetla całą rozległą Koreę -
Symbol zwycięstwa, dobry zwiastun świtu. 

Błyskają ognie na wyżynach stromych, 
Wzywając śmiałych do zemsty, do walki. 
Biją w Korei Południowej gromy: 
Odważni idą w bój - do partyzantki. 

przełożył L. Lewin 

• 

• O ZAN-CHUAN - wybitny współczesny poeta korea·ński. Rok 
wyzwolenia Korei spod japońskiego jarzma zastał go w Seitlu, który 
wkrótce - wraz z calą Koreą Pol1Ldniowq - popadł w nowe okrutne 
jarzmo amerykańsko - lisynma1iskie. Poeta staje do walki z kliką cie• 
miężycieli, którzy go umieszczają na swej liście proskrybcyjnej. w koń
cu 1947 O Zan Chuanowi udaje się przedostać do Korec,{1,skiej Republiki 

Ludowo Demokratycznej, która umożliwia poecie niczym nie s1crępo
Wtił14 swobodę tworzenia dla wa!cz~cego o wyzwotenie i zjednoczenie 

calej Korei . narodu. 

Zrealizowane zostało unarodowie. 
nie wszystkich teatrów i kin. Jest to 
rzeczą bardio ważną, jeśli wzią..! pod 
uwagę, że jeszcze niedawno ponad 
90 proc. teatrów i kin było własno
ścią kapitalistów japońskich. Stwo
rzona została wytwórnia filmowa, któ 
ra przystąpiła do realizacji pierw
szych filmów. Powołano do życia sze 
reg wydawnictw państwowych. 

Ważne miejsce w repertuarze tea- Jeśli chodzi o kinematografię, to czyć całą Koreę i umożliwi~ naszym 
trów koreańskich zajmują sztuki o trzeba stwierdzić, że w chwili wyzwo rodakom z południowej części le.raju 
partyzanckiej wojnie oddziałów Kim lenia nie posiadaliśmy ani wytwórni budowanie lepszego, szczęś~iwszego 
rr Sena z japońskimi okupantami, ja filmowej, ani 'Zespołów realizator- życia, my, pracownicy sztuki koreali
ko też sztuki o walce narodu kore- skich. Rząd Korei Ludowej wyasygno skiej. razem ze wszystkimi ludźmi pra 
ańskiego z wewnętrznymi wrogami w I wał odpowiednie sumy na cele zbu- cv naszego kraju weźmiemy czynn! 
przeszłości. dowania kinematografii narodowej i ttdział w walce narodowo·wyzwoleń-Dla należytego przygot<>wanir, pra 

cowników sztuki utworzony został 
przy UniwersytP.cie imienia Kim Ir 
Sena. fakultet literatury. Oprócz ter.o 
stworrnno Instytut Sztuk Plastycznych 
01az Konserwatorium. W stadium 
organizacji znajduje się Instytut Tea 
tralny i Szkoła Baletowa. 

0 wysokim poziomie naszej sztuki stworzenia kadr pracowniczych. W cze>i. 
scenic7nej świadczy wystawienie ta- tworzeniu pierwszych filmów kore- Opr. wg. „Sowiehkoje i"1.'.mułłwo„ 
kich utworów dramaturgii radzieckiej, ańskich wielkiej pomocy udzielają E.M. 

Najwyższa Rada Państwa postan.o
Robotnica Pak 1Jen Ai 

• 1· 

wlla dekorować za'!łużonych arlystow Klo przed rokiem słyswł o pros~ej ły bieliznę. niańczyły młodsze ro
w dziedzinie literatury i sztuki spe- rcbotnicy Pak - Den - Aj! Kto ją dzeństwo. W siódmym roku życia 
cjalnym orderem. Otrzymało go do- znał! Chyba ten, kto razem z. nią pra wysyłano je do tekstylnych i tyto
tychczas 11 najwybitniejszych mi- cowat w brudnych, dusznych ha1ach niowych fabryk japońskich. 
strzów koreańskiej kultury. fubryl{i gumowego obuwia w Phen- Dziewczęta w '\ieku lat dwunastu 
Najważniejszym dla nas jest jed- janie. starano się wydawać za mąż. Mu-

nak to, że uzyskaliśmy możliwość po· Teraz wszystkie kobiety Północnej siały one nie tylko prowadrzJć go
znania najlepszej, najbardziej postę- Korei wymawiają rz szacunkiem 1 'ni spodarsh.Jo w rodzinie męża. wyko
powej kultury świata, kullury radziec Jnścią nazwisko Pak - Den· A j.· To nywać robot.v domowe i wychowy
kiej, która stała się naszą nauczyciel ona stoi na czele [)emokratyc;i;nego wać dzieci, ale pracować również w 
ką. t::wiązku Kobiet. skupiającego po.;tę- polu lub w fabryce. 

Wielkie przeobrażenia w duchu de- oowe kob'.etv Północnej Korci. W . . 
mokratycznym w Korei Pólnocnej, każdym mieście i w każdej wsi znaj V:s:z:~;stki'; bez_ W~Ją~ku kobi~ty ~~ 
bohaterska walka narodu koreańskie- dti.ją !"ię ooecnie oddziały Zwii!zku reansk.e ~) ly ~iepismicnne. ~1e. b) 
go 'ze zdradziecką kliką Li Syn Ma- Jeszcze do niedawna kobieta 1:orc ·~o .w ~oi;ei ~obiet. - lekar:i:.v: kobic:t -
na 1 jego amerykańskimi panami są ai'i~ka byla po prostu niewolrncą. mzymerow ; tyIH;o cza~am1 ~ozna 
potężnym bodźcem w twórczości na- Dź1A·iga-ła ciężkle bm:emię, uśw!ęco- było spotkac kobietę - nauC'lycielkę. 
szych pisarzy i malarzy, muzyków nc starodawnymi obyczajami i u- Po wyzwoleniu Korei z jarzma ja-
i aktorów. Walka partyzantów Korei sankcjonowane przez religię. pańskiego, gdy naród uzyskał moż-
Południowej , prowadzona już od kil- W koreańskiej rod~inle od niepa- ność budowanfa swego państ~1a, ko
ku lat przeciwko amerykańskim ko- rn!ętnych czasów uważano narodzi- b~eta kore·ańska po raz pierwszy 
lonizatorom, stała się jed1wm z glów- ny córki za nieszceęście. Od naj- mogła zabrać g!os w obronie sv"ych 
nych tematów współczesnej sztuki wcześniejszego wieku prn.)'llwycz.a- praw. 
koreańskiej. \.Yymienić tu należy ta- j?no dziewczęta do ciężkiej pracy. Demokratyczny Z\\•iązek Kobiet 
kie utwory poetyckie, jak: „Pieśń Pięcioletnie dzie"Ci były obowią2ane troszczy się o to. aby dokładnie i 
walki i protestu" Lim Ha. „Dumni lu- I pomagać matkom. W szóstym roku nleustannie wypełniano postanowie 
dzie" Ham Se Dak'a, ,;wyspa Hai I życ:a dziewczęta wykonywaly ro- nia Komitetu Ludowego. dotyczące 
Do" Nam Gun Mana'a oraz operę „Par boty domowe - gotowały ryż. kwa- zrównania kob'.et w pra\\•ach z męż
tyzancki oddział" Te Ren Czur·a . wy- siły kapustę, patroszyły ryby, pra- czyznami. 

Przec.iw cle9zą.cym się radością nowego wolnego życia kobietom Imre· 
ańskim, pr.r;ecl.w dzieciom i starcom ,.Kraju Pogodnego Poranka" kierują 

aie dziś bestiia.lskie ataki gangsterów powiet.rrmych Trumana. 

Zebrania kebiecego aktywu Phen
. tanu, w kt6rym udało się nam ucze
s:tniozyć, przedstawiało wzru5zai<1cą 
scenę. 

Wyobraźcie sobie wielką , jasną 
salę bez krze;;el. Zamiast n1ch leżą 
na podło::lze żółte, słomiane maty. 
na których 7. podkurczonymi noga
mi sadowią się kobiety - ak tywi;,tki. 
Weszła właśnie staruszka Kim -

San - Du. matka szesnaściorga dzie
l ci, ubrana w białe jedwabie. z tra· 
1 rlycyjnym zawojem na giowie. Obok 

iiej siada na macie młoda kobieta 
l?uk - Sen - En' z maleókim dziec
t!em na plecach. 

Jest okryta jaskrawym kocem ko-
1ru lila, nad którym sterczy lamo· 
vana futerkiem spiczasta chlopięca 
1.apeczka. 
Wesoły śmiech i gawędy rozlegają 

„ę w tylnych r;zędach, gdzie umieści 
ty się dziewczęta w jaskrawych, ko
lorowych bluzkach z wielkimi ko
kardami. 

no sali wchodzi szczupła, nie·„vy
soka kobieta. Z ooruszerua na sali, 

z uważnych spojrzeń. iz: przyjaciel
skich uśmiechów zrozumielifilny. że 
kcbietą ta jest tu tizanowana i ko
chana. 

Jest to robotnica Pak - Den -Aj. 
:Raze:n z nią ukazały się przy stole 
prezydialnym artystka Coj - Syn -
Chi i robotnica Ll - Czan. 

Zet.rani-e rozpoczęło się. 

Pak - Den · Aj wystąpiła et refe
ratem. 

Gd.v zaczęła mówić, twa•rz jej prze 
obraziła się: ciemne, głębokie oczy 
zabłysły ogniem i siłą. glos zadhvię
czał namiętnie i przekonywując.o. 

Pak - Den - Aj mówiła o tym, jak 
lud Północnej Korei umacnia swe 
p&ństwo i jaki ud<ział w jego budo
waniu biorą kobiety. Podawała fak
ty. przykłady. opowiedziała o tyrn, 
jak kobiety K aisenu założyły pierw 
&zy w Korei żłobek dzlccięcy. 

Chwilami twal."L jej pałała gnie
wem. 

Z obur.zcniem mówiła o knowa
niach reakcyjnych zdraiców w Po
ludniowej Korei, którzy korzysta}a.e 
z opieki ameryka1'lsk!ej przeszkadza 
ją koreańskiemu ludowi w budowa
niu swego państwa . 

Referat Pak - Den - Aj wywol!ał 
ożywioną dyskusję. 

Głos zabiera Li ~ Czan. Nigdy je
szcze nie brała udz:alu w zebraniu, 
nigdy nie przemawiała pubHcznie. 
Denerwuje się. wypowiedziawszy ja 
kieś izdan:e. milkn:e i ro.zmyśla 
przez chwilę. a potem mówi dalej , 
nie zapominając poklepać synka 
przywiązanego na plecach, j:ł~by 
mówiła do niego: .. Pocierp kochanie! 
Nie krzycz. chłopaczku. Pozwól mi 
zebrać myśli". 

Jedna za drugą występują koreań
skie kobiety. Omawiają za przykła
dem kobiet Kaiseriu spra,„·ę zorga
nizowania żłobków dla dzieci. Żło
bek dla dzieci jest niesłychanym no 
watorstwem, pomoże emienić cały 
układ życia kobiety koreańskiej. 

·Zebranie się skończyło. Aktywistki 
otaczają Pak - Den - Aj. Kaida z 
nich ma wiele pytaf1. Zycie staje s:ię 
nowe, niezwykłe, pełne 1oalacych za
gadnień i spraw. 
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A. Musatow 

Wyh9dowaliśmy piękne ziarno ORGAN1lAC3Ą. 
MAR000\111 
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(fragment powieści p.ł. "Stożary"). 
Zboże nabierało brązowego odcie

nia. 
Wieczorami w polu zgodnie krzy

czały derkacze, pachniało wilgotną 
żytnią mąką, a księżyc niczym mie
dziana miska wisiał tak nisko, że aż 
brała ochota podskoczyć i cisnąć w 
niego kamieniem. 

Całej paczce wiekszynowskiej 
wciąż się wydawało, że nie minQły 
jeszcze wszystkie ni"szczęścia i że ze 
zbożem znowu coś się stanie: spad
nie grad, przylecą jakieś żarłoczne 
ptaki, zwąchają bogat: plon susły i 
myszy, przedostaną się na działkę 
prosięta lub krowy. 
Dyżurowano też całymi dniami na 

działce. 
Ale pogoda była piękm.ł i niebo bez 

chmurki.• Ażeby odstraszyć ptaki, 
stiopa K:wadrat zrobił jeszcze kilka 
strachów z różnymi kołatkami i wia 
traczkami. 

Potem, kiedy „konszakówka" za
częła się już złocić, przyszły nowe 
niepokoje. Masza kilka razy dziennie 
brała ziarno na ząb i biegłe. do stare 
10 Zachara: 

- Dziadku, pszenica się przecież 
przestoi, ziarno się wysypie! 

- Nie szkodzi, nie szkodzi - uspa 
kajał ją stary. - Niech się jeszcze 
llłonca nałyka. ' 

Nareszcie „konszakówka" dojrza
ła. Zdźbła aż się uginały pod cięża
rem kłosów. Wąsate główki opadały 
w dół; zdawało się, że lada chwila 
posypie się na ziemię ziarno. Kłosy 
chrzęściły sucho i metalicznie, jakby 
były z lekkiej blachy. 

- Nasyciło się ziarno, dojrzało -
powiedział Zachar - Jutro o świcie 
zaczniemy. 

Ale tym razem też się nie obeszło 
bez sprzeczki. 

SaiL.:.a oświadczył; że we dwójkę 
21 Fiedi.ą w jednej chwili skoszą całą 
działkę i nie zostawią ani jednego 
kłoska. 

Masza energicznie zaprotestowała. 
Co sobie myślą. To nie trawa, tylko 
wyborowa pszenica, a oni zaczną wy
machiwać kosami i wymłócą od ra-
11U całe ziarno. 

- Nie, ja będę żęła z Leną !lierpa 
mi, a wv będziecie wiązać snopy. 1 

- My ... wiązać snopy? - oburzył 
się Sańka. 

- Całkiem słusznie - potwierdził 
Zachar - Zważcie, ile jest warte każ 
de ziarenko. Trzeba tu delikatnych 
rąk. 

Chłopcy byli bardzo rozgoryczeni, 
ale tt'zeba się było pogodzić z losem. 

Wieczorem dziewczynki przygoto
wały powrósła, a dziadek Zachar na-

chrzęstem złociste, przyjemnie chło
dzące dłonie żdżbła, po czym położy
ły je · na powrósło. Osiem, dziesięć 
garści - i snop jest gotów. 

- Wiąż, Fiedia! - skinęła Masza. 
Sa1'ika wiązał snopy za Ziną Kole

sową. Niezbyt zręcznie, lecz silnie 
ściągał powrósło i zawiązał. 

- Dobrze żną! - szeptały kobiety 
przyglądając się dziewczynkom. 

- Grzbietów nie prostują. 
- Patrzcie, jakie pełne garście na-

bierają! 

- Od rar.u widać, że to kołchozo
we dziewczęta. 

- Wyrosną z nich dobre żniwiar
ki! 

Masza i Zina, podniecone tymi uwa 
gami, robiły, co mogły. 

Sierpy im tylko w rękach migały. 
Ale niebawem Zina zaczęła się czti 

sto prostować i rozcierać sobie 
grzbiet 

- Plecki zabolały! - syknął z ty
łu Sa1'lka - Może sobie poleżysz w 
cieniu? 'l'akże mi żniwiareczka-pa
nieneczka! 

Wtem na zjeżonym jak szczecina 
ściernisku stanęła Katarzyna. Opuś
ciła zakasane rękawy i wzięła z rąk 
Maszy sierp. 

- Zobaczymy tę waszą pszeniczkę. 
Równiutko zgarnąwszy ręką 'kłosy, 

ścięła garść pszenic~ - ba, taką du
żą, aż się Sańce wyrwało pełne zdzi.: 
wienia „a" - pod.niosła ją wysoko, 
wyciągnąwszy przed siebie ręce. po
kołysał.i jak małe dziecko i obejrza
ła się na kobiety: 

- To mi zboże! Czuję je w ręku, 
ciąży mi porządnie. Szkoda, że taka 
niewielka działka. 

Katarzyna zżęła dwa snopy f od
dała sierp Tatianie Rodionownie. 

- Myśmy· ją wyhodowali i my ją 
uprzątniemy! - zaprotestowała Ma
· ?.a. 

- Nie bądź taka chciwa - roześ
miała się Katarzyna - Wszyscy chcą 
popróbować. 

Niebawem na piątym odcinlm u
przątnięto cała pszenicę. Do połud
nia snopy suszyły się na słot'lcu, po
tem zawieziono je do ~mszarni, wy
młócono, ziarna puewiano i zanie
siono w worku do zarządu kołchozo
wego. 

Wszyscy szli pv·ważni, uroczyści, 
tylko kilim malców biegło na czele 
krzyczac na całe gardło: 

- „Konszakówkę" nio.ą!„. „Kon
szakówke"! 

W kar1celarii członkowie zarzadu 
omawiali Jakieś sprawy bieżące. Mło 
dzie7 wniosła worek do pokoju. 

ostrzył ~ierpy. • - Tu go postawcie, na honoro-
Masza nie wytrzymała i obleciała wym miejscu . ....:. TaV~ma "-~ądiOJlOW· 

• dziesięć chat w kołchozie. na wstała od stołu, wzięL worek i 
- Jutro będziemy żąć „konszaków postawiła go na ławie, w najwidocz~ 

kę". Chcecie· popatrzeć? niejszym miejscu, gdzie wisiał plan 
W niedzielę wczesnym rankiem, pól kołchozowych i dyplon. z Wysta

kiedy pszenica była jeszcze wilgotna wy Rolniczej. 
i miękka, na działce zebrali się kol- - Kto z was przemówi? -zapytał 
ehoźnicy. szeptem Andrzej Iwanych. 

Przyszła Katarzyna ze swoją łan- - Sania Konszakow - również 
ką, Tatiana Rodionowna, Apdrzej szeptem Qdpowiedziała l\fasza -
Iwanycz, babcia Manefa. Przecież to pszenic::. jego rodzonego 

- Drodzy goście, tylko nie depcz- ojca. 
ei.e, chodźcie po ściel!kach! - błagał - ~~ie - pokręcił głową Sańka -
Siomuszkin, biegaj c dvkoł· kobiet. Fiedia ją uratował. Niech on mówi. 

Do odcinka podeszły Masza i Zina - Całkiem nie ja, tylko dziadek 
t stanęły z obu stro• .. Sierpy trzyma- - wymawiał się Fiedia. 
ły jak zwyczaj każe, na ramionach. - Co znów za porachunki!-przer 
Zachar skinął im głową. Dziewczyn- wał stary Zachar - „Konszakówka" 
ki zdjęły je i pochyliły się równocześ sama za siebie mówi A jeśli taro ja
nie jak przełamane w pasie. Lewą kiejś cyfry potrzeba, Masza ma 
ręką ujęły po sporej garści pszenicy· 1 wszystko zanotowane. 
zamachnęły się przy samej ziemi pół Masz wystąpiła naprzód, otworzy 
kulistymi sierpami i ścięly z cichym ła~wój dzienniczek i zaczęb szybko 
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Zd-Rada Bezpieczeństwa 

czytać, ile ziaren posiano na odcinku 
Nr 5, ile ich wz:e$zlo, ile ździebeł zgi 
nęlo w rezultacie klęsk żywiołowych 
- w rubryce tej figurował i grad, i 
żuczki, i Dolinka. której nie dopilno
wano, więc wlazła na działkę, i Sai'i 
ka, i Pietia - a wreszcie ile się kło
sów zachowało i wydało plon. 

- To ci racbmistrz! Bilans jak się 
patrzy! Przydałaby się w zarządzie. 

Do wurka podchodziły po kolei bry 
gadzistki, łankowe, kołchoźnice, bra
ły na dłoń po szczypcie ziarna - ta
kiego ciężkiego i przesyconego słoń
cem, jak gdyby ziemia od.dała mu ca
łe ciepło i światło, któ: '? sama pochło 
nęła. 

. - Prawdziwe złoto, i jak błyszczy! 
- z uznaniem i szacunki~m mówili 
ludzie. 

- Doskonałe zboże! 
- To bogactwo! 
I tak samo ostrożnie zsypywali ziar 

no z powrotem do worka. 
Tylko babcia Manefa dmuchnęła 

na zia~nu i włożyła je d ust. . 
- C:o robisz, babciu! - rzuciła się 

ku niej Masza. - Cały hektar za
przepaścisz! - i cho ... jej odpowie-

dziano śmiechem. obstawała nadal 
przy swoim: - No pewnie, że hek
tar! Pamiętacie, od czego zaczął Je
gor ~ atonycz?· Od trzech kłosów. 

Ale babcia niczego nie słuchała. 
zamknęla oczy i długo żuła pszenicz 
ne z;arn.:i, po czym mlasnęła głośno 
językiem, oblizała wargi i powie
działa: 

- Doczekaliśmy się. 

- No cóż, moi drodzy ... - Tatiana 
Rodionowna spojrzała na stojącą przy 
drzwiach gromadkę wiekszynowską. 
- Kołchoz dziękuje wam z całego 
serca. I wam, i Zacharow. Mitryczo
wi. Wyhodowaliście piękne ziarno. 
Przyjmujem;v je do naszego funduszu 
siewnego„. Wciągnij c\o ksiąg, Kłaszo 
- zwróciła się do rachmistrza - za 
pisz młodym kołchoźnikom d1~iów~d 
robocze i premie, wszystko co un się 
należy. 

- Ziarno zapisać pod liczbą, czy 
jakoś je nazwiemy? - zapytała Kła
sza. 

Ma już swoją nazwę„. lepszej 
nie wyinyślimy - odpowiedział nau 

1 
czyciel - Na cześć Jegora Platono
wicza Konszakowa. StrQż niepoko1u 

? 

OPI .NIA FA .C H O ·W A 
(Smutna anegdota z fikcyjnymi 

osobami. Kto jednak siebie w nich 
zobaczy, to już jego wina). 

·Scena przedstawia kancelarię 
techniczna Przedsiębiorst\v.a Pan 
stwowego „ Wytwórnia Siężkich 
Cegieł". Na biurku wybitnego 
eksperta Ottona Przeszkody wid 
nieią ksi<Jżki. szkice, niezałatwio 
ne prop<Jzycie racionalizato_rów 
itp. Przed biurkiem stoi ra_c1ona 
łizator i przedstawia swo1e ry· 
sunki. Toczv się następufąca roz 
mowa: 

- Obvwatelu jnżvnierze. przy 
szedłem • zal)rezentować mój wy 
nalazek. 

- No, opowiedzcie szybko o 
co wam chodzi, bo jestem 
strasznie za jęty. Pnecie wiecie 
dobrze„. plan .•• 

- lv\oim zdaniem. móg!by 
obywatel inżyni-cr zabrać się do 
tego prościej ... 

- Powoli tylko. wolnego. Ja 
oczY\\'iśc ie maszync obeirzę. 
Pevvnie. że ni e zaraz i to na chyb 
cika. Jeżeli wynalazek dobry , 
to będzie mówii sam za siebie. 

- Co to znaczy, Jeżeli dobry. 
On jest clo~l{onały. Moia maszy 
na wyprzedziła epoke. Może za 
dzif'SiE'Ć lat dopiero zagranica bę 
dz ie produkować takie masz) ny. 

- Powoli tylko, wolnego. Je· 
śl'i fuż chodzi o skonstruowanie 
czegoś, to racze i zaufajcie inży 
nierorn. Czy naprawdę wierzy 
cie w to. że się ,,·am udalo roz 
wi ązać kwestie. nad .ldórą ja, 
Otton Przeszkoda, światowej sła 
wy. uczony i spec od' orodukc ji 
cegieł. od lat dziesięciu trudzę 
się bezskutecznie? 

Przestańcie proszę i wynoście 

się ze swoim wynalazkiem, za 
nim was nie wyśmieją. 

No dobrze, ale Drzyna 1· 

mniej niech inżynier przejdzie 
ze mna do warsztatu. 

- Po co? Ja napra\Vd'ę nie 
mam czasu. Na mnie czeka 
plan ... 

- Bo widzicie. obywatelu In· 
żynierze, my właściwie Już usta 

wiliśmy moja maszynę do robo 
ty. Chodzi teraz o to tylko, że. 
cy obywatel inżynier obejrzał, 
jakie mamy wspaniałe wyniiki 
produkcji. 

tłum. z wegierskiego Tadeusz 
Fangrat 

Przestępca 
(Obrazek amerykański) 

Jestem człowfoJtiem zupełni' nie-1 tylko za partią., która jest u $teru, 
szlrndliwym. Przez ulicę przechoclzę Zawsze okazuję respekt przed pre· 
tylko na skrzyżowaniach. Zat.rzymn- zyden1em. Nic zabieram głosu na 
ję się przy świetle czerwonym. Z\1ll'a zl'>braniach. Nie pooą.dam źony bliź
cam uwagę na. żółte, a przechodzt: niego swego ani jego majątku. Cho
dopiero wtedy, gdy pali się ził"lone. dzę również do kościoła. Podatki 
Na 1>rzystankach autobusowych za- płacę regularnie„. 
ws1,e stf?.ię na końcu ogon_ka i nie Czemu więc we:r.wano mnie prttd 
pel~~~ się. Wcho?zę p~aw1 dlcr\'\·.Y1:'1 Komisję do Badania Działalności 
we1sl'•em. yst5puJę k_ob1etom m_1cJ- Antyamerykańskiej? 
sca. W cz:ts1e Jazdy me rozmawiai;n • W j d stal 1 zwanie. i"\1a.m 
z motornic1ym. zawsze wykuptlJę . czora. o e n we . . 
bilet. Nigdy nie wychylam się z 0 „ Je przed .sobą. Cał~. noc me _spale~ 
ki en wagonu. Omijam miejsca świe- ~l'zypomina.!em so~1t" ws~ki~e m:~ 
żo malowane. Pl\1ję tylko do splu- ll~e po1>elmone. grzechy i a. 1\1. 
wa.c7A.>:k, Wychodzę wla~ciwym wyj· nie mogł?em solm• p~zypomn ee. \ 1ęa 
ściem. Pałę tylko papierosy „Ca- dbtezego. DlaC2ego. 
mel". Zamykam za sobą drzwi. Najwyżej chyba dlatego. że 7. ufno 
Oszczędzam na 'zużyciu prąclu elek- ścią. cytowałem teksty n~s~.ych 
tn·cznego. \Vierzę gazetom. Glosu.ię ustaw - przechod7Jłem l'l•łasme z 

- Chcfałbym prosić o facho· 
\Va ocene skonstruowane! przeze 
mńie maszyny, która ma to do 
siebie, że wytwarza trzy razy 
w:ęcej cegieł, niż inne, w tym 
samym czasie, i co jest w niej 
ciekawe, że z chwilą, gdy ce· 

gła opuszcza maszynę, zostaje' WESOŁY GŁOS natychmiast osuszona. 
- Ale co wam sie tak sp1e· I 

szy? Nie wyobrażacie sobie chy ----------------------------ba, że można tak na p<Jczekaniu 

żoną obok restauracji, z które.1 "Y
rzuciłi l\furzyna, ponieważ była illt 
białych - a. ja. rzekłem do iony'. 
„\\'szyscy ludzie narodzili się z ró\V• 
n3mi prawami„.". 

ocenić wynalaze·k? Przede wszys 
tkim wypada się zapoznać z li
teraturą patentową na podista
wie , źródeł węgierskich. wło
sldch i francu6kich. już nie mó
wiąc o takiej bog-atei literaturze 
na ten temat. jaka jest literatu 
ra zwrotnikowa. względnie pod· 
zwrotnikowa. Potem dopiero ... 

„ 
Zyciorys 

~ Amerykanów 
Było trzech kolegów. Ojciec pierw 

szego był bankierem, drugiego gang 
sterem, a ojciec trzeciego także pa· 
rał się zaszczytną pracą. 

Pierwszy z kolegów poświęcił si;i 
praey politycznej w partii „demo· 
ha.tycznej", drugi został funkcjona 
riuszem z ramienia pa1·tii republi· 
kańskiej, a ti·zeci także był oszu· 
stem. 

Pierwszy był „preyjacielem ludu", 
d1'Ugi dobroczyncą, a trzeci był tak· 
Ż" prowokatorem. 

Pierwszy mordował, d1·ugi był za 
wodowym przestępcą, 11. trzeci t<tkże 
hołdował amerykańskiemu stylow~ 
życia. 

Pierwszy był za równouprawnie· 
niem wszy~tkich obywateli, drugi o· 
brońcą praw człowieka, a trzeci był 
także członkiem Klu·Klux·Klanu. 

Pierwszy \vierzył, że w USA ist· 
uieje wolność, drugi wierzył w roz
wój kapitalizmu, a trzeci był także 
wariatem. 

Pierwszy pojechał na kurację do 
Czechosłowacji, drugi został dyplo 
matą w jednym z państw demokra· 
cji Indowej, a trzeci był także szpiP-
giem. 

Pierwszy był obiektywny, 
).'racował w BBC, a trzeci 
szczuł przeciwko Z"'3ąikowi 
cklemu. 

drugi 
także 

Radzie 

Pierwszy nagle zaeh<>rował, drugi 
wyjechał na urlop, a trzeciego także 
aresztowano. 

• (z czeskieeo tłum. S.K.) 

(tlwn. M. \V.) 

• D "\iV . a· I I st y 
Ja koś na początku wiosny ob. !\Ia 

ria Tkaczykówna została wysunię
ta na odpowiedzialne kierownicze sta 
nr.wis ko. 

- Proszę was, obywatelu Pawłow 
ski - zwróciła się ona do jednego ze 
swoich pracują~ych w terenie pod
władnych - pomaga:jcie mi i·.:tdą, 
krytyką. Piszcie, wytykajcie błędy: 
w·am, w terenie, łatwiej je zauwa
żyć, a ja przecie:<: jestem nowym 
człowiekiem ... 

- Alet. ma się rozumieć! - za
pewnił ją Pawłowski. - Nie będę 
się krępował, wytknę wam wszyst
kie wasze blędy, gdyż jak to się mó 
wi, prawdziwa cnota krytyk się nie 
boi.„ 

Poczatkowo nie łatwo było kiero· 
wać biiu·em, ale młoda dyrektorka, 
mimo to, świetnie zdała egzamin. 
świadczył o tym również i list, o· 
trzymany od Pawłowskiego: 

„Szanowna ob. Tkaczykówna! Bar 
dzo chcialem dotrzymać obietnicy: 
skrytykować was, zwymyślać, ale, 
jak pragnę zakwitnąć, nie ma za co! 
Energia i umiejętność, oto co was 
wyróżnia w porównaniu z poprzed
nim kierownictwem biura! Tak ... Na
le~y zauważyć, że brak kontroli, io
tyczącej wykonywania rozporządzei1, 
niechęć do kontaktów ~ ter~nem -
wszystko to, co charakteryzowało po 
przedniego dyrektora - wy, obywa
telko, potmfiliśrie szybko zlikwido
wać. Proszę nie wątpić o mojej szcze 
rości„." 

Ob. Maria Tkaczykówna uśmiech
nęła się. 
Przyczynę tego uśmiechu stanowił 

nie tylko ten miły list ... 
Tak się bowiem zdarzyło, że . ob. 

Maria tej samej ·wiosny zakochała 
się. l\lilość jednak nie pt'Zeszkadza ła 
jej w zwoł;ywaniu konferencji, w wy 
dawaniu rozporządzeń, w podpisywa
niu pism urzędowych. Nie przeszka
dzał jej w tym również i ob. Piotr 
Wiśniewski, cierpliwie czekaj(łcy na 
słowo: „tak"„. 

• * * 
Lato przebiegało po drodze czasu 

siedmiomilowymi butami, a żółte li
ście na ścieżynach pa1·ku, jak i'ółt.e 
oczy semaforów, ti·woźliwie ost.rzega 
ły: „Uwaga! Przyszła jesień!'' 

A kiedy młoda para wracała z urzę 
du, rejestrującego " 'szystkie możli· 
we stan.v cywilne, siąpił zimny, je--

sienny deszcz. Jednak ten przykry człowieka zdecydowanie nieodpowied 
szczegół meteorologiczny nie miał niego" ... 
wpływu na ich radosny nastrój: przy Pani Maria wygodniej usiadła w 
tulenj do siebie, mrnczą,c piosenkę, fotelu i z zaciekawieniem czytała t1a 
wracali do domu pqd jedną pinasol- Jej: , . 
kfl. „ ... brak kontroli .odnosme ·vykony 

Po · upływie dwóch, może trzech t.~ wania zarzadzeń, niechęć do kontakto 
godni , ob. l\lru:ia Tkaczykóv.m.a - t.J. wania się ż terenem - oto braki, ce 
JJrzeprasr.am, chciałem powiedzieć, cllu.ią.ce waszą poprzednicz.kę. Sądr.ę, 
Maria Wiśniewska - znalazła wśród że teraz zastana one usn111ęt0„. Pro
innych listów również list z terenu, szę nie wątpić ·o mojej szczero:i;ci !" 
pochodzący od ob. Pawłowskiego: z niesłabnącą uwagą p1·zee.zytała 

„Szanowna ob. Wiśniewska! - pi- pani Maria pięć stronic, zapełnionych 
sał Pawłowski. - Z wielką radości>,\ rJrobnym pi!n11em. Potem wyrwała 
powitałem wasz podpis pod flstatnim kartkę z notesu i napisała:. 
zarzadzeniem dyr1>ktorn bi urn. Trze- „Szanowny ob. Pawłowski! Odtąd 
ba pi·zyznać, ż~ już ?awno tego '".~'- ('a~l:owirie wierz.ę . ~ \mszą ~zc~e; 
magala svtuac1a! Juz dawno naleza- rosc. Proszę PIZYJl/-C pozrlrowien1a. 
ło zmieni

0

ć ki~rownictwo i r.wo~nić I l\Iaria Wiśniewska (b. Tkaczyków
wasz11- poprzedniczkę, ob, Tkaczyków- na)".„ · 
nę, z za)mowańego stanowiska, jako tłum .• T. Z. 

Dla zamaskowania działań wo.ienn:v eh, stanowiących bezpośrednią aq-re. 
s,ię U. S. A. w stosunku do naro1lu Is or.eańskiego - rząd Stanów Z.iedno
rzon:vch na podstawie bezprawnej „ uchwały" Rady Bezpiedeńst.wa -
stroi swą barbarzyńską inwazję w e flagę ONZ 

Maska-Rada Bezpieczeństwa 
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Walczymy i będziemy walczyć 

o pokój świata 
Orędzie Związku Kobiet 

Albańskich 
Vill Plenum Związku Konif>t 

Albańskich opublikowało oręd'!it> 
do kobiet albańskich, które 
stwierdza: 

„Nall'ód nasz mwsze bronił swej 
uko.chanej ojczymy prze1l na
paścią wrogów; lecz jedynie w 
wielkiej walce naro.dawo - wy
zwoleńczej pod ki•erownktwem 
Albańskiej Partii Pracując:vch, 7. 

towarzyszem Enver Hodżą na 
C'Zele, wywalczyliśmy prawcl7:i
wą wolność i staliśmy się gospo. 
darzlOni swego kraju. Dzięki Al
bańskiej Partu Pra-0ujących i o
gromnej pomocy Związku Ra
dzieckiego i krajów demokrarji 
ludowe.i budujemy nowe, szC'ześ-
liwe życie. · 

Lecz Albania otoczona jest !a 
szystowskimi belgradzlcimi, att>n 
skimi i ny~kimt grabieżcami, 
którzy, na rozkaz swych wład
ców, dakonują podłych prowoka 
cji na naszych gra1JJ.icach, roz
powszechniają kłamstwa i o
oszczerstwa, uprawiają szanta?: i 
nasyłają do nas.zego kraliu szpie 
gów oraz dywersantów. Usilu.il\ 
oni przy pomocy swych podłvrh 
aktów naruszyć pokój, rozniecić 
nową wojne. 

lUy, kobiety albańskie, 
stwierdm dalej orędzie - nigdy 
nie pozwolimy wrogom na po
zbawienie nas nas~ych fabryk i 
naszych pól, na.szych szkół. Nie 
chcemy wojny, ponieważ do
świadczyłyśmy już wszystkich 
nieszczęść, które wojna. przyno
si. Oto dlaczego walczyłyśmy nie 
ugięcie i będziemy walczyć w 
przyszłości przeciw wojnie, o po 
kój na całym świecie!" 

• 

Twórcza praca naszq najlepszą odpowiedzią I 
~~~~-_-.... ~~~~-

Ko.bi ety· robotniczej Łodzi 
piętnują wrogą robotę podżegaczy wojennych 

Klasa roboti~icza n~sze_go . miasta, , wnienie kobiecie i otwiera przeti 
robotnice Łodzi pode1muJą i reali- nią szerokie perspekty'\vy". 
~ują ~oważn~ zo?owiązania pro- Licznymi podpisami zobowiązują 
aukcyJne, ktory~1 czczą Swięto O się kobiety do wykonania Czynu 
d~~d~en~. Polski - 6k :ocznicę Ma Lipcowego, w odpowiedzi na z,aku 
m es u 1~owe~o, .t?rymi dają sy wrogów lud7..kości manifestując 
wyraz swe.] sohdarnosc1 z walcia- . 
cym o swą wolność i pokój ludem swą me:;.łomną wolę obrony poko-
Korei. ju. 

Kobiety z Zakładów im. Dzicr- Powstają setki brygad najwyż-
żyńsk.iego, które przodują w Czvn ie 5zcj jakości i wzorowej pracy dla 
Lipcowym w uchwalonej rezolucji uczczenia !Uanifestu PKWN. Kobie 
piętnują agresję awanturników a- ty postanawiają wytwarzać tysiące 
merykańskich na Korei, a zarazem metrów tkanin ponad plan, dostar
potępiają decyzję kadłubowej Ra- czyć tysiące kilogramów dodatko
dy Bezpieczeństwa, która pozwala wej przędzy. Aniela Smak - prząd 
zbrodniarzom wojennym napadać ka, przewijaczka - Helena Filipo 
na miłujący pokój lud Korei. wiez, prządka - Stani!;,ława Banasz 

- „Nie zawiedziemy zaufania -
mówią kobiety z Zakładów im. 
Dzierżyńskiego - w~•pełniając zobo 
wiązania dla uczczenia rocznicy ma 
nifestu PKWN. Wyrazimy w ten 
sposób nasze głębokie przywiąZ3-
nie i miłość do władzy ludowe], 
która dała prawdziwe równoupra-

czyk, próbiarka - Helena Zieliń· 
ska, prządka - Irena Kubska, 
prządka - Natalia Sabodasz, prząd 
ka - Krystyna Kabacka, Sabina 
l\laciejewska, Józefa Czajkow11ka
wszystkie one podniosą jakość i i
lość swej produkcji, będą pracowa 
ły mizczędnie, będą uczyć niewykwa 
lifikowane robotnice. Pracownice 
pr:rP.dszkola. zobowiązały się usz~·ć 

pragną~y pokoju wiedzą. że spukoj 
na •. tworcza praca produkcyjna iest 
naJlepszą formą walki przeciwko 
rozhisteryzowanym podżegaczom do 
nowej wojny. 

6 - tą rocznicę Manifestu PKWN 
r.o~vi~ają_ ludzie pracy nowymi osią 
gmęcrnm1 na wszystkich odcinkach 
pracy. 

Nasze zobowiazania dla uczcze-
nia PKWN wykonywać będziemy z 
myślą o waiczącej Korei, z której 
zmaganiami jak najgoręcej się so!i 
daryzujemy. 

Tak.ie jest nasze stanowisko, ta 
ka jest nasza postawa w walce o I 
pokój. I 

HELENA KĘDRAK 
sekr. KL. PZPR 

Nr IM 

Zwycięska metoda 
Lidii Korabielnikowei 
Lidia Korabielnikowa, brygadzist· 

ka w moskiewskiej fabryce obuwia 
„Komuna Paryska" stała się sław· 

na w cał~·m Zwią4ku Radzieckim. 
Rzuciła ona hasło nowej metody pra 
cy, oszczędzając surowiec i materia 
ły pomocnicze. Jej metoda została 
już przyswojona przez tysią~e sta
chanowców w Kraju :Rad, którzy obe 
cnie jeden dzień w miesiącu pracują 
na zaoszczędzonym surowcu. Inicja· 
tywa Korabielnikowej została prze
jęta przez rozmaite dziedziny prze
mysłu i rolnictwa w ZSRR oraz w 
krajach demokracji ·ludowej, m. in. 
i w Polsce. 

Kobietq z CZPf# 
sol daryzujq się z walczqcq Koreą 

W tych dniach Koło Ligi Ko- Apelem Sztokholmskim i iwtępia 
biet przy Centralnym Zarządzie my knowania podżegaczy wojen
Przemysłu Mięsne11:0 zebrało się, nrch. Dla pudkreślenia nas.z.ej :zde 
aby zająć stanowisko wobec a· cydowanej postawy czynnego bu· 
wanturniczej agresji amerykań: dowania pokoju. zobowiązujemy 
skich wojsk na Kore-i. W rezolu· się czynną pracą walczyć w obro 
cji uchwalonej na' ze-braniu czy· nie / uciśnionych narodów, wzma-
tamy między innymi: . cniając w ten sposób obóz pokoju 

„Domagamy się wrcoCania i przyczyniając się do je-go całko 
wojsk arnerykań<.;kich z Korei Po witego zwycięstwa". 
hidniowej, wojsk, 1;11o~dują~ych Koło Ligi I\obiet przy CZPM 
bezbronny lu_d koreansk1, dązący zebrało 34.350 zł., które w cało
do wyzwolenia. narodo_wego i_ spo I śc~ przekazuje na pomoc dla 
łecmego. Sohdaryzu1emy się z dz1ec1 ludu walczącej Korei 

Rady kobiece w zakl(}~ach pracy 10

~a~r::::::~ądla ś:=~~me celów 

Vv najbliższym czasie rozpoczną I mocy kobiel'om pracującym w wvpad swej walki 0 pokój robotnice Zakła 
1ię wybory do rad kobiecych , we I ku czasowej ich niezdolności do pra· dów im. Feliksa Dzierżyńskiego. 
wszystkich zakładach pracy na te- cy. Podobnie dzieje się w innych za
renie całego kraju. Działając w charakterze zarządu kładach pracy, gdzie również wre 

Na próby siania zam~tu 
odpowiadamy wzmożeniem produkcji 

Godna postawa kobiet Zakładów Stc~-~nowskich 

I 
W _całej Polsce 1podejmowane są o

becnt!e masowe zobowiaumia dl.a 
uczczenia rocznicy · Mani.fe.stu 
PKWN, Roomawiamy właśn.ie :z: ro-

Powołanie rad kobiecych służyć ma koła Ligi Kobiet w zakładach pracy gorączkowa praca nad wykonaniem 
podniesieniu pracy wśród kobiet na rady kobiece będą zajmowały się ca- zobowiązań PKWN-owskich. 
wyższy poziom, jak to wynika z łokształtem pracy wśród kobiet. I Wszyscy uczciwi ludzie pracy, 

botnkami e ZPB !Lm. Sta:Li.na -
tow. 2'Jimoń i 6b, Grod'llic'ką. Na pró 
b'y si.tania ciairnętu ipmerz różnych fa
brykantów „cudów" odtp()'W'.iedziały 
cne jak wd.adomo utworzeniem zespo 
łów nai,jlepsud jakości 1 wzorowej , 

uchwały Biura Politycznego KC PZPR 
z marca br. 

Rady kobiece będą wybierane 
przez członkinie związków zawodo
wych i członkinie Ligi Kobiet. 

We wszystkich zakładach pracy za
trudniających ponad 50 kobiet wybie 
rane są zakładowe radv kobiece. W 
zakładach pracy wielaodd!liałowych 
wybiera się oddziałowe rady kobie
ce. 

W ~akładach pracy lub addzlałacb 
zatrudniaj.icycb od 5 do 50 kobiet 
wybiera się delegatki kobiece. 

Rada kobieca w zakładzie pracy 
czy oddziale wybierana jest na ogól· 
nym zebraniu kobiet zakładu lub od· 
działu. 

Wyborami do rad kobiecych kieru
je i jest za nie odpowiedzialna rada 
rzakladowa, ~lędnie oddrz:.iałowa w 
porozumieniu z właściwym zarządem 
Liqi Kobiet. 

Do zakresu zadań rad kobiecych i 
delegatek w zakładach pracy należy: 

Nadzór nad przestrzeganiem przez 
zakłady pracy ustawodawstwa. w ~a 
kresie ochrony pracy i mac1erzyn
stwa kobiet. 

Systematyczne podnoszenie po~io
rnu uświadomienia społeczno-pol!ty· 
c·wego kobiet oraz wychowanie ich 
w duchu socjalistycznego stosunku 
do pracy i poszanowania własności 
społecznej przez org~n~zCJ.wa~i~ sy.
stematycznej pracy usw1adamiaiąceJ, 
szczególnie drogą agitacji indywidu
alnej i grupowej w zakładach pracy 
oraz· wśród żon pracowników w miej
scu zamieszkania. 

Prowadzenie akcji, mającej na ce
lu zwiększenie udziału kobiet w so
cjalistycznym współzawodnictwie pra 
cy, ruchu nowatorskim i racjonaliza· 
torstwie oraz organizowanie opieki 
nad przodownicami pracy. 

Dopilnowanie udziału kobiet w 
szkoleniu zawodo·wym, pomoc w uzys 
kaniu przez kobiety kwalifikacji w 
nowych zawodach. 

Uaktywnienie kobiet w pracach 
związkowych przez wysuwanie ich 
kandydatur do władz związkowych i 
komisji. 

Organizowanie w oparciu o tereno 
we koła Ligi Kobiet sąsiedzkiej po-

pra.cy. 
- Co wa•s skłonrło do rz.orgalllirowa Żale kobiet z ZPB im. Marchlewskiego 

Do sekretariatu Koła Ligi Kobiet I zmiany . ni,e mogą tu umieszczać ma tych .zespołów? - pyta.my. 
przy ZPB im. Marchlewskiego z•>'ła· swych dz1ec1. - świadomość, że rz:espoły te przy 

• • , • 
0 Wydaje się, że należało by urucho crcynią s.ię do seyhsrzego wykonania 

szaJą się częstokroc kobiety z pro· roić nasz żłobek na 2 z.miany, co! planu. Nas.ze rlakłady noszą za· 
śbą o umieszczenie. ich dzieci w żłob umożliwi większej ilości kobiet ko· I SrlCZytne dmię Jórlefa Sta[i.na. PoWi'Il 
ku, gdyż cl1cą pracować. Nie mając rzystanie z tego udogodnienia. ny w;ięc być przykbadem i m.wsze 
gdzie dzieci zostawić, nie mogą Następna bolą.czka _ to źli mę- J pierwsrle wykonywać plan. - odpo-

wiada tow. Zimoń. Ob. GrodflJicka o-
pój~ć do pracy. Nasza firma za.trtt· żowie. Zdarzają się wypadki, że ko- św:iadCtla: „Zespc>ly te przyśpiesrz:a-
dnia ' parę tysięcy kobiet. Natomiast biety przybywają do seb.-retariatu }ą wykooanie planu, prz.y<:rLyniają 
. . . . . Ligi Kobiet z płaczem, proszą.o o po · d al · 
złobek . obliczony Jest na 80 m1eJSC moc, gdy;i; bywają pobite przez mę- s1e o utrw en~a naszej potęgi go-
zaledwie. żów. Si!)Oda•rcrzej, wobec której podżegacze 

wojenni i :ich pachołkowie. są bezsil-
W pobliskich żłQl>kach również Należało by się tego rodzaju wy· ni. Przeci<wko w1s.zelkiilln próbom sia-

miejsc brak. Nowootworzony żłobek padkami energicimie zająć i pouczyć nia rz:amętu należy wrzirnocnić naiw.e 
przy ul. Marii Curie-Skłodowskiej owych ,.mężów", że masy bicia żon Tow. Natalia Zimoń rŁ ZPB im. siły. Jestem ;przodown'icą pracy, lecz 

Ob. Ckodrnicka z Zakładów im. 

jest czynny od godziny 7 rano do 16. minęły już be~owrotnie. StaLina utworrlyła brygadę najwyż-
1 

sta;:am się J~.roze \~ÓC swą ·~daj 
Korzv. stać więc z niego mogą tylko z. Lipińska szej jakości i wrw;rowej pracy na ~1osć pracy! aby dac ~obry przy1dad 

Stalńna :rrucila pierwsrz..a na Księżym 
Młynie hasło organizowania bryg:id 
naj\\~ej jakości !i wzorowej pra„ 
cy w odpowiedzi na „cuda". Księżym !Młynie. Wślad ~ ob. Gro- : poc1ągnąc za sobą innych, aby u-

te matki, które pracują na. ~mianie 1 koła LK przy ZPB drlicką i tow. Zimoń pos.?.:ło 12 rz:e- trwalić na ś",:iecie pokój. 

dziennej. Matki, pracujące na dwie im. Marchlewskiego .połów na KSliężym Młynie. Natrafiamy na pree$zkody _ do-
------------------------------------------------ daje tow. Zimoil - ale nas<Ze rzobo- a pnz:ede wszystkim s;taramy się U· 

Rozwijallly -współzawodnictwo 
Przodownice społeczne Widzewa obradują 

Na Dzielnicy PZPR - Widzew 
odbyła się pierwsza konferenc.ia 
przodownic społecznych. Konferen
cja ta zgromadziła około 80 przodo 
wnic z różnych zakładów pracy tej 
dzielnicy. 

dla nich uświadamiających pogada 
nek. Przedstawia zarazem połoze
nie kobiet pracujących w tym za-
kładzie. W ich imieniu zwraca się 

o urządzenie w zakładach pralni 
dla wszystkich kobiet. 

l sprawne Ich rey.lizowanie bę

dziemy budować Polskę Socjali 
styczną. Rozvdjając współzawo

dnictwo damy godną odpowiedź 
podżegacrom wojennym. Zwalcza 
jac wrogą propagandę nie dopuś 

Po referacie wygłoszonym przez Tow. Nowicka przedstawia cimy do przeszkadzania nam w 

tow. Helenę Kędrak - sekretarza sprawę szkolenia i uświadamiania realfaacji Planu 6 - letniego. 
KŁ PZPR - i omawiającym zada kobiet. Tow. Karpińska - przodo- Twardo stać będziemy przy ba· 
nia przodownic społecznych, wywią wnica pracy, obsługująca masz;mę ku Związku Radzieckiego, ww-
zała się ożywiona dyskusja, w któ na 6 stronach w zakładach ZPB rując się na jego osiągnięciach 

rej zabierało głos 18 przodownic, 1 Maja, uskarża. się na brak nale i zdobyczach oraz wył.rwa.le wal 

poruszając bolączki, leżące im naj- żytej opieki nad robotnicami zaró- cząc o pokój na ea.ł:vm ~wiecie". 
bardziej na sercu. wno ze strony majstra, jak i kiero Rezolucja przyjęta została hucmy 

Tak więc: tow. Gołębiowska., wnictwa, organizacji partyjnej oraz mi oklaskami. 

przewodnicząca LK. • przy ZPB Ligi Itobiet. Maria Dobrowolska 

1 Maja, mówi o roli przodownic 'l'ow. Sierankowska z ZPB 1 LK Dzielnica Widzew 

wiazania musirmy wyko.nać. trzymać czystość .masa:yn, ~d_yż ~o 
· w iZ<MCznym stopmu podnosi 'ako~ć 

Staram! s.ię pi~nie dog~ądać k.ażde I produkcji. To jest odpowiedź dana 
go wrzeciona, a Jednoozesme ~p1e;zy praerz; nas "'Togom Polski - stw!r>:-
my rl pomocą swym towa!l'17.y:;zkom j dzają na zakończenie obydwie p:'7.o-
prac~ gdy tego zachodzi potmeba, downice pracy. Szcz.,;p. 

Zobowiązania kobiet·z terenu woj. łódzkieeo 
Koło Ligi Kobiet przy m::i.1·ł~ku I Koło Gospodyń Wiejskich w gro

Doświ3dcza!nym w Niewidu-wie madzie Dąbrowa (Wielka Łódź) •;od 
pow. Brze.ziny na zebraniu organ•za \ j~ło 7,obowiązanie dta uczczenia· 6 
cyjnym, odbytym w dniu 7 b. m. rocznicy Manifestu PKWN. Pos~a
po.djęło następujące t>:obowiątz.anie: nowiono !Zorgania:ować koło TPPR 
w niedzielę pomo~ą członkinie L. K. dla okazania wdrzięcrz.ności zw:iazko 
w akcji żniwnej i urządzą w ten wi Radzieckiemu 11:a wyr.zwolenie na 
dzień Wieczór S„ietlicowy. rodu poiskiego spod ja~'Zima fasrz.y

zmu hitlerowskiego. 

Postano\•riono róVv-nież wrgan1zo* • * 
Ol!onkinie Ligi Kobiet w "it>ra- wać izbiórkę odpadków na terenie 

ilzu, praco•wnice P. Z. G. S. oraz sz;pi Dąbrowy. 
tafa w liczbie 70 lrnbiet - ,zobow:a- . . 
zały się przez cały bieżący tydzie-6 I 1?0 poW'l"lęcia podobnych rwbowią
oomagać pl'ZY robotach żni\v'tlYi:!h w zan grom_ada . Dąbrowa \'jZY~ gro-
F. G. R. ~ady sąsiednie - Olecbow 1 Jędrze 

* • * ,~~ ' 
społecznych w swym zakładzie, pro ------------------------------------------------

Maja w ostrych słowach Potępia 
sząc o urządzanie jak najczęściej 

kumoterstwo, Jakie istnieje w tych 

zakładach. Z tym należałoby jak 

najrychlej skończyć. Porusza także 

sprawę lekceważenia pracy kobiet, 
jakie uwydatnia się jeszcze w Wy 
dziale Chemicznym. 
Dyskusję podsumowała tow. Kę-

drak, stwierdzając na wstępie, że 

zebrania winny być krótkie i tr\'!ś

ciwe. Przyznaje, że żądania kobiet 

są słuszne. Dalej udzieliła wskazó 

wek do dalszej pracy, przypomina 

jąc o obowiązku czujności i dopił 

nowania współzawodnictwa oraz o 

zagadnieniu zobowiązań na 

święta PKWN. 

cześć 

Na zakończenie uchwalono rezo 
lucję,.w której czytamy m. in.: 

Spółdzielnia pracy kobiet w Zduńskiej Woli 
Kobiety w Zduńskiej Woli ukoń

czyły w ubiegłym roku 3-miesięczny 
kurs szycia. Porównajmy ich obec
ne: warunki życia z warunkami 
sprzed roku. 

Otóż po ukończeniu kursu, absol· 
wentki utworzyły Robotniczą Spół
dzielnię Pracy „Lipcowy Zryw". By
ło ich wtedy 60. Wyszukały odpo:1łie 
dni lokal i zaczęły starać się o ma· 
szyny do szycia. ~iebawem otrzyma 
ly je od Ministerstwa Pracy i O
pieki Społecznej. Jeszcze kilka for
malności z zarejestrowaniem spół· 
dzielni w Związku Branżow~'m Cen
trali Spółdzielni Robotniczych - i 
przystąpiono do pracy. 

Od tego czasu upłynęło już prze
szło pół roku. Dziś w „Lipcowym 
Zrywie" pracuje 231 kobiet na dwie 
zmiany. 

Zarobkiem, przypadającym na 
szwaczki, dzielą się one według wy 

konanej pracy. Każda bowiem z nich 
wykonując określoną ilość produkcji 
według tego otrzymuje zapłatę. 

RSP „Lipcowy Zryw" ma ~ównież 
i swe niedomagania, boryka się z 
różnymi trudnościami. Jedną z nich 
jest brak funduszów na utrzymanie 
wszystkich dzieci w żłobku lub 
Pl'Zedszkolu. Są również trudności 

z materiałem, nieraz przychodzi zly, 
o nierównym odcieniu i tp. 

Jak kształtują się zarobki człon
kiń spółdzielni? - W aha ją się one 
od 12 do 20 tysięcy zł. miesięcznie. 

Ocz~rwiście, zarobki zależne są od Lecz te czy inne bolączki nie znie 
jakości wykonanej pracy. Jeżeli nie 

chęcają członkiń. Rozwinęły .:lJle ruch 
ma braków, są wyższe, jeżeli są po-

współzawodnictwa pracy i osiągają 
prawki, odpowiednio maleją. coraz lepsze wyniki. Podnosi się po 

Widzimy więc, jaka wielka jest ziom kwalifikacji. Niedawne kur&i
różnica między dawną, niewykwali- stki awansowaly już na taśmowe. 
fikowaną. kobietą, a dzisiejszą człon Wzrasta również uświadomienie ko
ldnią spółdzielni. Fach, zdobyty na biet. 
bezpłatnym kursie, zapewnił ;;ej sta Tak oto davme, niezaradne kobie· 

W tych dniach odbyło się w Warszawie uroczyste zakończenie pierwsze
go kursu dla konduktorek kolejowych. Większość uczestniczek kursu -
to byłe robotnice i sprzątaczki kolejowe. Na zdjęciu: prymus kursu, ob. 

_ Marianna Baran ( z lewej) z radoscią ogląda otrzymany tiyplom. 

„My, kobiety ozerwonego Wi
dzewa, przyrzekamy, że wprowa 
dzimy w czyn wszystkie uchwa
ły IV Plenum KC. Przez szybkie 

Z . d · 1 · k la. pracę i godziwe zal'Obki. Do tego . . 
p1zy zie onego przez zw1ąze · . , . . ty przekształcaJą się w samodzielne 

branżowy towaru szyja one .-oszule nalezy dodac platny urlop, mozh- . , . d 
k · · k : • h t · ' I „ . d . 1 11 sw1a orne sw:vch celów praco,•mice. 

za wy ·onczeme ·toryc o rzymuJą. wosc wyJaz u na wczasv, opiekę _e-
zapłatę od sztuki. ~karską. Jel. 



Kronika Piotrkowa Niezrealizowane zadania ogniw związkowych Rośnie ilość członków 
koła TPPR w Kleszczowie 

„ 
··' WAZNIE.łSZE TELEFONY: 
10-7~ Straż Pożarna 
10-70 Szpital Miedzykomunaln} 
15-87 Pogotowie lekarskie -

ul. Stalin~ 45. 

KINA: 
Kino ,.POLONIA" wyświetla 

film produkcji radzieckiej pt. 
„Maszeńka". 

* • "' 
Kino „BAŁTYK" wvśw~etla 

film produkcji czeskiej pt. 
„Przybrana córka.". Początek se 
ansów o godz. 16, 18,20. 20,40. 

ADRES REDAKCJI: 
Aleja 3 · Maja Nr 4, tel. 15 81 
Interesantów przyjmuje się od 

godz. 16 do 18. 

Rozdzielnia! ul. Słowackiego 26 
tel. 15-40 

Ogłoszenia drobne przyjmuje 
tylko Urząd Pocztowy. 

Doświadczenie wykazało, że ,sie", g<llz.i€ do W:SJ)ótzawodnic 

I wykonanie planu 3-letniego o- twa przyst;ipiło 45 procent za 
raz zwycięskie rozpoczęcie wiel trudnionych. 
kiego Planu 6~Ietnieigo stało Liczby powyższe mówią o 

I si.ę możliw:e jedynie dzięki \Vie! tym, że rady zakładowe i pod 
k1cmu wysiłkowi całego narodu stawowe organizacje partyjne w 
oraz dzięki rozwijającemu się niedostateczny sposób interesują 

1 u nas coraz bardziej współza - się zagadnieniem współzawod • 
wodnictwu pracy i ruchowi ra nictwa. Wielka szkoda. że tak 
ejonalizatorskiemu. Żałogi się właśnie d•zieje. Huty szkła 
większości piotrkowskich za kła ne w Piotrkowie. zatrudniające 
dów przemysłowych dobrze to na i większą i.!osć ·robotników, po 
zrozumiały. Niejednokrotnie ru winny przo<lDwać w rozwoju ak 
chem współzawodnictwa pracy Cji współzawodnictwa i dziwny 
objęte jc:;.t 80, 90, a nawet 100 jest fakt, że w .,Hortensji", w 
proc. załogi. Takim zakładem jest „Karle". czy też w „Feniksie" 
elektrownia piotrkowska, gdzie współzawodnictwo pracy rozwi 
na całą załogę nic ma ani ia się gorzej. niż w elektrowni 
i~dncgo, który by nie brał udzia lub w fabrvce Okuć Budowla ~ 
lu we współzawodnictwie pra nych im. Waryńskiego. 
cy. Jest to d<nvodem wysokiego I Nie najlepiej wygląda współ 
wvrobienia społeczno - politycz zawodnictwo pracy 1 w innych 
nego załogi, oelddrowni, 1dQWO zak!(ldach przemysłowvch. I tak 
dcm tego, ż.e zarówno rada za na przykład: w Zakładach 
kł.ado~• a, jak i. podstawowa orga Drzewnych na Bugaju tylko 50 
n1zacia partyrna tego zakładu procent pracownH;ów walczy o 
pr~cy. dobrze zr.ozumiały S\':'e większ;1 ilość i lepszą jakość. 
z_~wama. Podobnie prze<lsta w1a produkcji, w f abrvce Sł\ lejek 
się ~prawa .w fabryce Okuć Bu - 47 proc~nt. w Korabiu - 60 
do\~tanycl1 im. L. Wary!Jskiego, procent, w fabryce Beczek 
i.:0z1e ~ylk~ IO proc~nt pracowni 35 i>rvcent, a w Technicznej Ob 
kow . nie b1er~e udziału w ruchu słudze Rolnictwa - 65 procent. 
Wspołzawodmctwa. Plany są tu Taka sytuacia istnieć dalci nie 
wykonvwane w 100 procentach, może. Dyskwa!ifiku je ona pracę 
a często nawet wysoko przekra na tym odcinku ra<l za!dado -
cza:ie. . . . wyd1 i pod~tawowych organiza 

S!orze1 yrzedsta~via s1c roz- cj1 partyjnych wymienionych fa 
\\'OJ \\'8połzawodmctwa pracy br\'k działalność Powiatowej 
\V piotr~owsl~ich hut ac~ szkla Rady Zwiazkó'~' Za\\ odowych 
nych. \\: hu~1e ,.Horkns1a" bie oraz odpowieclnkh wydziałów 
rze u~z1a! mesp.ełna SO procent Komit-l:'tu 1\lieiskiczo PZPR. 
za.log-1: W huc.1e .. Kara" .~ale<J· Co zaś najgorsze. taka sytuacja 
";'e. ~Ił'rze udział \\'<'? \\'społz~ · wpływa hamuj<jCO na produkcię. 
\\ O·a·mct.w1e 27 ~rocen~ . ogołu Zapytać bv również w tym 
zatn:<lm~nych. 1.e lep1e1 przed m10jscu należało, . dlaczego je 
stawia się sytuac1a w, „Fenik- szcze dotychc;vc.:~ nie torganizo 

REALIZACJA PLANU · KAPITALNYCH REMONTOW 
poprawi warunki mieszkaniowe ludności woj. łódzkiego 

Roboty remont?we, t~ obok r.rz.rznane kredyty. Zape,vnie- wvch terminowa realizacja "a
no~veg? . b.udowmctwa . J_eden z n~e dostatecznej liczby robotni- dai1 iależeć bedzie w duż~m 
na.iwazm ,1siych. czym1!lrnw P?- kow dla KPR-B natrafiało na stopniu od ei1ergii i sprę'ży
p.rawy wai:n!lko.w :me .zkan~o poważn~ ~rudności ze. w~~lęd~1 stości poszczególnych przedsię
w~rch 1udn~sc1 p1 acu.iące3. Sp1. a na mn:e.)gzą atrakcy,1nosc fi- bi01·stw oraz od stosowania po
':'H'_ pr?w1dłowego wyl~on?n'.~ n~nsową robót .remontowych. mysłów racjonalizatorskich i 
I ~bo!·. i emon!flwych. posw~ęc~c W , c~lu .zl~godz:ma tych trud- no:v~Lorski.ch. Racjonalizacja 
nalezt ~z,czep:olll:,i:,,,u'' ą.~ę. pd;q: nosc~. 01 z,v znan,v 7-0~tał <Jo,ctatek ob.1ąc pow nna przede wszyst
e;z,~ e wz~1~ar1 rw-:tQ ze w r'?"ku za rp~oty w r l?omi~s~r..zęni:;ich kim org1.l'nizac.i~ pl•acv i gi'uptl
u b1egłym wykonani~ nak~eslo~ zamkmętych, ktory Jednak, Jak wania robót. stoso\,·anie mate-
11ych w tym zakre:c;;1e zadan ~13;- \\:skazyw~no . w czasie .d~·skusji, rialów zaMępczych oraz tran-
11ot~·kało na powazne trudnose1 . me ro7.w1az11Je całkow!c1e spra- ~port materiałów i sprzętu. 

Zagadnieniu oceny dotychcza- wy. Z tego względu. istniejący Konieczne jest również rozsze
S?Weii:o \~-ykonania planu remol! katalog 110,rm i c~n .1edn?stko- rzenie współzawounictwa indy
tow kau1tal11yc~ na. ro~ ~950 1 w.vc~ będ~1e musiał zostac uzu- widualnego i zespołov;•ego arii.z 
przedyskutowamu istme1ących pełmony I d~st<?sowany do po- doszkalanie uracowników admi· 
trudności w dals:i:vm termino- h·zeb przeds1ęb101·stw remonto-- nistracyjnych. jak zaopatrze-
w ."m wykonywaniu planu po- wych. . niowców i kalkulatorów 
świecona msfała 70rP'anizowa- Poważne tl'udności, lla które Ostateczny termin wykonania 
na przez Z~rząd ~und~szu Go napotykał~ prace rem.on.towe w planu rzeczówego remontów 11~ 
spoda1:k1 .\It~s~kamowc.i. odprn- ub1egły1?1 1 oku "". zakresie zao· rb. upłvwa w p::1ździerniku. N a 
wa l~ierowmkow Remontowo- patrze?1~ mąt~riałowego zosta- leży sądzić, że dzięki inicjaty
Budowlanych. ły w rnku _btezącyn~ w zn~cz: wie pracowników KPR-B i ich 
·.Prawidłowy przebieg wy kopa n;in~ . stopm u usumęte dzię~i współpracy z od owiedzialnvmi 

ma rzeczowego nlanu remontow ":1ascnvemu ustosu~ko:vamu kierownikami rerortowym · Rad 
wymaga, . al?y w ciągu pierw- ~uę do potrzeb. przeąsi~b1?rstw Narodowvch Ian na rok bieża
S~:':c~. m1.es1ęcy roku plan .by! i:~mon~o'v.y-c? ~ u~~aw1emu ich.w cy zostanie ,J całości i przed
zieah~o,~any w pona~ 40 proc. rowne.i h1erarch~1 z ):n~d?WlllC· terminowo wykonany. 
Jak się Jednak okazu.Je wykona twe~ now~:m. N1e,!IlnteJ Jedną~ 

wana· \\'SJ>ółz;nvodnictwa pracy 
w Zakładach (Faustyn). 

Dotychczas także w piotrkow 
skich zakładach przemysłowych 
zbyt mało zwracano uwagę na 
rotwói rac1onalizators!wa. 0-
iwarcie trzeba w pow '.e-lzieć, 
że wie!e fabrycznych .dubów rn 
cjonalizatorów nie wykazuje 
żadnej 111~:111"1 działalnośc;. Nie 
j€cl,1ok1 otnie rac jonahntoni<:C' 
w:1io~'...:i robotników ' ei:~ po 
dwa, lub ti 7Y miesiące i 1i:;. ~:} 
1alatwiane pizez zakł?.d)"': 1<0 

misje usprawnień oraz nie wysy 
lane są do zjednoczeń. 

.Małe zairtteresQW a nie ru
chem racjonalizatorskim w piotr 
kowskich fabrykach, to również 
\Vina poszczcgó!riych rad zakła 
d'owych, podstawo\vych organi· 
zacji partyjnych i kierownictwa 
zakl2dów. Słaba znajomość prze 
pisów, dolyczacych racjonaliza 
torstwa i stosunko\\'o nihła ruch 
liwość klubów racjonalizator· 
skich oraz komisji usprawnień, 

są powodem. że robotnicy nie 
wysuwa ją ostatnio - nowych 
wniosków usprawnóa iących. W 
takim zakładzie, jak huta „Hor 
tens i a" '" czerwcu wpłyn ąl ty! 
ko jeden wniosek racjonalizator 
ski. który nie został dotychczas 
rozpatrzony, w elektrowni cze
ka ją na rozpatrzenie- aż trzy 
wnioski (!), w huci-e „Kara" oraz 
w hucie „Feniks", w tym sa 
mym czasie wpłynął p.rojekt ty! 
ko · jednego · usprawnienia. A by 
wa i gorze i. W fabryce Okuć Bu 
dowlanych im. Waryńskiego o 
raz \':e wsz \'s-tki.ch przedsiębior 
stwach budo\,·lanych Piotrkowa 
w TOR. nie zgłoszono ani jed 
nego wńios.ku racjonalizatorskie 
go. 

Dalej taka sytuacja istnieć 
nie może i ruch racjonalizator 
ski z powodzeniem rozwijający 
się w cal~i Polsce, musi także 
zna!eżć właściwy odd'źwięk w fa 
brykach piotrkowskich 

(D) 

Kilka miesięcy temu w Kleszczo
wie powstało gminne koło Towarzy· 
stwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, 
liczące obecnie ponad 50 czło~ków. 
Ilość ich ciągle wi.rasta i spodzie· 
wać się należy, że w najbliższym cza 
sie koło tQ posiadać będzie 100 człon 
ków. 

Zaniedbano ostatnio prowadzenie 
regularnych zebrań i odczytów o 
Zwią:r-ku Radzieckim. Należy w szyb 
!dm czasie zaniedbania te naprawić. 

Bolączki komunikacyjne 
Kleszczowa 

Kleszczów jest osadą, położoną o 
kilkanaście kilometrów od Piotrko· 
wa - pisze jeden z tamtejszych o
bywateli. - Dotychczas jednak nie 
ma ona żadnego połączenia komuni 
kacyjnego ze światem. Naj!:>liższ.a 
~tacja kolejowa oddalona jest o 16 
kilometrów. A przecież można by tu 
uruchomić linię, obsługiwaną przez 
PKS. 
Słuszną prośbę mieszkańców gmi· 

ny Kleszczów przesyłamy zarówno 
pod adresem PRN w Piotrkowie, 
jak również i dyrekcji PKS w Łodzi. 

Piotrkowski aktyw związkowy 

potępia zdradziecką napaść na Koreę 
W dnm 12 lipca br., w sali Powia 112 lipca 1950 r. na odprawie prze· 

toweł Rady .Zwią.zk?w ~awodowych \\'o;lnic~ących i sekretarzy oddziałów 
w Piotrkowie odbyro SllJ zelJrame zw1ązkow zawodowych i rad zakłado 
aktywu zwiip,kowego z udziałem I wych, protestujemy przeciwko agre
przedstawicieli i·ad zakładowych i i:ji imperializmu amerykai1::.kie"'o na 
mężów zaufania. Zebl'anie poświęca· Koreę. "' 
ne było wypadkom na Korei 1 zbliża .Protestujemy przeciwko bombar· 
jąc:ej się roc-znicy ogłoszenia ~fanife dowaniu przez lotników amerykań· 
stu PKWN. Dluższ~' referat na te· skich miast i wsi Koi-ei. 
mat ostatnich wydarzeń na Korei Jesteśmy przekonani, że ani pro
wyglosił pr:::ewodniczący PTIZZ, - wobcyjna kampania oszczerstw, 
tow. Lechowicz. \V dyskusji 1.abiera ani zbrojna interwencja imperiali· 
li t?łos przcd~tawiciele piot1·kowskich stów i podżegaczy wojennyeh nie zdo 
związkowrów. Dyskutanci ostro P'Jtę {&,i<! po\vstrzymać historycznego ;:ll'o 
piali agre::ijg imperi.alistów anglo- cesu wyzwolenia narodów Azji. 
amerykai'rnkich, którz~r targnęli się Wil'rzymy niezłomnie, że Lud•nVO· 
na wolność Ludowej Republiki Ko- Demokratyczna Republika Ko1·eań-
reańskiej. eka wyzwoli się i odniesie pełne :.wy 

Podjęto nac;tępującą rezolucję.: c ię~two. Wierzymy, gdyż wiemy. że 
„:'\ly, aktywiści zwh~zkowi, zebi'a- walczy ona o prnwiedliwą i sl .us~

ni w Powiatowej Radzie Zwi<Jzków U:! sprawę: o wolność i suwerenno~(o 
Zawodowych w Piotrkowie, w dniu swojego kraju, o prawp każdego na 

rodu do samostanowienia o swym Io 
sie. Przesyłamy braterskie i!lowa so 
lidarności ludowi Korei. 

Niech żyje międzynarodowa soli· 
darność mas pracujących w walce o 
pokój! 

Niech żyje bohaterski naród ko· 
reański i jego zwycięska wnika o 
wyzwolenie narodowe i społeczne! 

)l"iech żyje Wódz światowego po
koju Wielki Stalin! 

Młodzież real1zu1e zooow1ązama 
podięte na a pel 

L. Korabielnikowej 
Młodzież zatrudniona w zakła

dach pracy na terenie woj. łódzkie 
go melduje o wykonaniu zobowią
zań, podjętych na apel mlodzieżo· 
wej przodownicy pracy - komso 
mołki L. Korabielnikowej. 

Członkowie fabrycznej organiza
cji ZMP zatrudnieni w Ziednoczo 
nych Zakładach Przemysłu Odzie-

z · k H t p l k" lb · żowego w Zgierzu, pracowali 2 
w1ąze arcers wa o s Ie· I oc ywaJą się ,,ogniska harcer. dni. używając wyłączni~ surowca 

go zorganlżo\rnł dla 'dzi~ci Rolo- skit!", skupiające 11ie tylko u- zaośzczędzonego w ciągu :3~tygo 
nię we Wrzo~acłi '.~ tkblo Beł· czes~ników oboz,i~, l~c.z również dniowego okresu współzawodnictwa 
chatowa. Przebywa tam 44 oko]~czną l?dnosc ·wieJską. oszczędnościowego. 
chłopców oraz 64 dziewczynki. K!ero'".111c!w<? obozu. u_~ządza Również przez 2 dni tt:ywali tył 

N b . W h wyc1eezk1 dzieci do naJbhzszych ko zaoszczędzonego surowca do pro 

b • ,a.? oz~eł 'v~ . rzohsac prze: ośrodków rolnych i przemysło- dukc1·1 młodzi robotnicy zatrudnieni 
prnJą. . "y ąc~m~ arse1 ze I wych. Zorganizowano na przy-

harcerln --:- dz1ec1 chłopow ma- kład niedawno wycieczkę do w PZPW Nr 28 w Tomaszowie 
łorolnych i bezrolnych z Gazo- Państwowego Gospodarstwa M~zow!eckim, którzy . współzawo 
mi, Komornik, Polichna, \Vo1bo Rolnego w Bukowiu, gdzie har- dmc7yh ~ oszczę.dzaruu surowca 
rza, l\Ioszczenicy i Koła. cerze i harcerki obejrzeli hodo· w ciągu 3 tygodni. 

Dziećmi opiekują :się wykwa· wlę bydła fryzyj:skiego. 1 Z~P-owcy .z PZPW. w . Oz~,r 
lifikowani wychowawcy. Dziew Dzieci postanowiły w ramach ko~1e ~ okresie 2 ty~odm za,, .. ~ę 
czynki mieszkają w dawnym Czynu,Lipcowego czynnie po- ~z1h ty1e. surowe.a, ze wystar:zył 
pałacu chłopcy śpią w namio- móc przy żniwach w Bukowiu. im na Jednodniową produkcJę. 
tach. 4 razy dziennie wydawane Projektuje się z'viedzenie - --
są posiłki. Wyżywienie jest młyna, piekami i mleczarni. U W 8 g a 
smaczne, pożywne i wysokiej Na kolonii ,\-e Wrzosach dzie 
wartości kaiorycznej - od 3500 ci czują się dobrze, zwiedzają ,·nstruktor•y 
do 4000 kalorii dziennie na jed- okolicę, uprawiają sport, wypo- • 

no dziecko. Od czasu do czasu czywają. Teatrów Ochotniczych! 
nie pla~m rzeczowego osiągnęło k,_omeczna .iest d~za .a~tywnosc 
i1a komec czerwca zaledwie 30 l\.PR-B w dziedznue zao
procent, przy cz;ym stwiei·dzić ~atr~eni~ !llateriał?wego, . na!e: 
można '" poszczeg·ólnych zv rm.vmez w. nuarę mo~n?sc1 
KPR-B wahania w wykonaniu wykorzystywac lokalne zrodła 
od zera do 80 proc. Jeszcze O'O- zaopatrzenia (np. drewno z la
rze.i przedstavvia się przeciętne sów chłopskich) oraz dbać. o 
wykonanie planu finansowego, oszczędną gospoda1·kę mater1a-

leHołowa r rata ~.~~~::.1~01°~: m5!0,s::a:~ei ąm1W!~ ra~liel~ie1· wii ~;o~!~~~~r.:s?a!~~~~:~~~ 
'ł sy na I rok studiów-do dnia 25 

które wynosi jedynie 10 proc. ła~i. .. 
wobec przewidywanego wyko- N~ezb~tlnym czyJ.1111k1em, wp~y 
nania olrnło 30 proc. , waJą_cym_ na leps_z~ .wykonam_e 

Na czoło wyko11awcow wvsu· planow .iest 'vłascnv1e zorgam
nęło się w br. m. Łódź. Zazna- zowana współpraca przedsię
czyć przy tym należy . że przed- b~orstw re~ontowych ze zlece
siębiorstwa województwa łód~- m~daw<:am1 .. Dla przy}dadu po
kiego odczuwały w tym okresie dac mozna, ze w Lodzi zapoczą.t 
poważne brakj kadrowe. kow~ne zostały okresowe konJe 

Jakie są podstawowe przy. renc,Je KJ>~-:ę. ~ Z~rządelJl N1e
czy11y nie1·ównomiernego wyko- ~·uchomosc1 łvDe.1sk1ch, ktoy~ da
nania pla:nn j na jakie trud- Ja bardzo pozytywne wymki. 
ności napotykały wszystkie Trudną, ale niezbędną dla 
p1·zedsiębiorstwr., również i te, właściwego przebiPgu wykona
które plan wykonały? nia planów dziedziną pracy 

Ka wstępie stwierdzić należy, przedsiębiorstw remontowych 
że ·według- opinii Ministerstwa jeE"'.; prawidłowa i terminowa 
Gospodarki Komunalne.i możli. sprawozdawczość, oparta na ra
'Yości początkowego wykonania chm1kowości. Wobec bardzo 
planu były w tym roku równe zn:wznego rozdrobnienia robót, 
dla wszystkich przedsiębiorstw. operowania niewielkimi ilościa
Realizacja planowanych zadań mi surowców i materiałów po
zależała od spreźystości wydzia mocniczych oraz; obowiązku pro 
łów gospodarki komunalnej i wadzenia (prócz ksi~gowosci) 
mieszkaniowej prezydiów Rad kartotek poszczególn~·ch robót, 
... raroclowych i organizacji sa- stosunek prac administracyj
mych przedsiębiorstw remonto· nych do wartości przerobowej 
'vo-buclowlanych. . jest bardzo wysoki. i\Iimo .iecl-

J ednym z podstawowych czyn nak trudności pi·mvidłowe pro· 
ników usprawnienia wykonania wadzenie rachunków przejścio
'Planów jest mrnpelnienie kadr \Vych i ostatecznych oraz nadsy 
l<PR-B. Jak się jednak okazuje łanie terminowej sprawozdaw
fundut1ze przeznaczone w ostat- czości jest obowiązkiem, od któ 

- nim roku lla szkolenie i do- rego w gospodarce planowej 
szkalanie zimowe nie zostały nie może h:vć odchyleń. 
wykorzystane. Niektóre przed- W dalszym okresie wykony· 
siebirwf;twa zwróciły w całości wania planów rob?t remonto-

Tow. KeUer z zachwytem opowiada o swych wrażeniach z wycieczki do ZSRR sierpnia. Warunki przyjęcia: ukoń 
T czone 18-a nieprzekroczone 30 

ow. Eugenia Keller z groma I Jednym z tych, który wywarł I go wysokiego poziomu życia, lat, przynajmniej 7 klas szkoły pod 
d:y 1\.lęcka Wola, pow. sieradz- na. nmie ::;zcze!{ólnie silne wra· który osiągnęli ludzie wsi ra- stawowej, uzdolnienie w kierunku 
kiego, z wielkim ożywieuiem żenie, był kołchoz, który po;m dzieckiej, doszli oni dzięki zespo 1:1rtystycznym. Ponadto kandydat 
opowiada nam o swych wraże- uprawą zl.ióż posiada 1.200 ha łowej pracy oraz przy pomocy musi posiadać skierowanie jednei • 
niach z wycieczki do Związku obejmującą plantację winogron. ma~o:v<? stohsowanych • najnowo· masowych organizacji (ZMP. ZSCh, 
Radzieckiego. Phicuje na lliej zaledwie 120 czcsme1szyc maszyn. . . . . 

„Niezmiernie ucieszyła mnie ludzi. a to dzięki nowoczesnym Wszystkiego, co ujrzałam, nie 26'·si~;~~~. Egzamin odbędzie się 
wiadomość że mam uczestni- maszynom, wykonywującym zdołam wam opowiedzieć, a i . . . . .. 
czyć w wy~ieczce do z·wiązku hvi~ cześć pracy. ~:vob~·aźcie wam zresztą nie starczyło by pa Wpi~y pr~y1mu1e 1 bl~zszych in 
P.ciclzieckiego, celem zano;mania so~1e, towarz.yszu-:--- c1ągme da- oieru do opisania tych wszyst· form~CJi ~dziela se~tetanat szkoły 
sic z życiem i gospodarką ra !e.i swe opowiadanie ~9w. Kęll~r . kich d·iiwów - kończy tow. codziennie w godzmach 9 - 15, 
dr;eckich so,vchozów oraz koł- ile to potrzeba wb1c pahkow Keller. _ Gdy wrócę do swojej Gdańska 32. 
chozów. Pierwsze serdeczne po- pod tyloma krzewami . w~no- gromady~ poazielę się tymi cen
witanie nastąpiło już na grani- gron, a pracę te wykonu,Je Jed- nvmi wiadomościami z wsz:vstki 
CV polsko-radzieckiej. Z wiel- na. maSZY}la przy pomocy _3 lu- 1ni jej miei-<zkańcami, a uzbrO· 
kim zaciekawieniem i radością clzI. Z me~~·ykłym podziwem .iona w naukę, zdobytą w Związ 
odbywaliśm:v tę wspaniałą po· o~serwowalismy pracę .samolo· ku Radzieckim, przystąpię ze 
dróż. W drodze do Moskwy z to-w, będ~cych własn?SCHj. ko~- zdwojona energią do pracy u
zainteresowanicm oglądaliśmy chozu, ktore spr?sku.ią pola wi- świadamiającej na terenie na
t. okien wagonów piękny kraj- 119gronowe spec.1alnym plynęll!• szej gminy. (Głow.) 
obraz radzieckiej ziemi z nie- mszczącym owady - szkodmlu. 
zmierzonymi łanami falujących Kołchoźnicy mieszkają w 
zbóż. Moskwę - piękną, olbrzy pieknych domkach, każdy z nich 
mią.. ze złociście lśniącymi w zajmu.ie obszerne mieszkanie, 
słońcu wieżycami Kremla, pełną składające się przeważnie z 
starodawnych zabytków histo- dwóch pokoi z kuchnią. Kol
rycznych, zwiedzaliśmy z podzi- choz po1;iada własną. elektrow
wem i zachwytem w przeciągu nię, kino, żłobki, przedszkola 
du·óch dni. Następnie w sześciu oraz szkoły: podstawową i je<le
grupach, z którycp każda obra- nastolatkę, <lo których uczęszcza 
la inny kierunek, ruszyliśmy \\' ją. dzieci kołchoźników. Miesz
d:i.lszą. drogę, '.tŻeby zapoznać kańcy wszędzie spotykali nas 
sip z radziecka wsia. Grupa. w g-ościnnic i z ta serdecznością, 
której ja uczestniczyłam, udała która wyraziście uzewnętrznia
:iię do okolic Piatigorska (pół- ła ową, mocną i braterską przy. 
nocny Kaukaz) . Zwiedziliśmy iaźń, łączącą nasze oba narody 
tam szereg sowchozów i kołcho Z przeprowadzam·ch rozmó\\ 
zów. dowiedzieliśmy się. iż do takie-

Ogłoszenia drobne 

SPADKOBIERCZYNIĘ po 
Frydmanie-Łódż, Jerzego 
11 poszukuję, wiadomość 
u dozorcy. 
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Korespondencyjne kursy kształcą . . . . 
~oue "adrq UJ rolnictw i e , 

Państwowy Zakład Ko1·esponden- I \l(ano dotychczas dwa kursy. Pierw
cyjnego Ki:iztałceuia Rolniczego pro szy objął 2.500 uczestników, na dru· 
wadzi na terenie całego kraju kores gim kursie, który się obecnie· ro::po 
pondencyjne kursy rolnicze, które u- czyna, przeszkoli się około 3.000 mło 
możliwia,i~ pracownikom administra dzieży zrzeszonej w PO Służba Pol
cji l'Olnej pogłęltienie i uzupełnienie sce. 
swej wiedzy. Obok kursów licealnych prowadzo 

Kursy prowadzone przez l'ZKKR ny jest równieź' kurs korespondencyj 
przygotomlją kadry wykwaliiikowa ny dla instruktorów rolnych. Ukoń
nych pracowników na poziomie lic«· czenie kursów korespondencyjnych 
alnym. Absolwenci tych km·sów uzy uprawnia absolwentów do zajmowa
~kują llprawnienia technih t•olnego. nia stanowisk w Państwowej Admi· 

Na poziomie licealnym zorganizo- nistracji Rolnej, w POM, PGR itd. 



IGŁA W BRZUCHU 
Przed sądem w Warszawie toczy 

ła się rozprawa przeciwko znanym 
chirurgom dr. A. i dr. S. oskarżo
nym o Pozostawienie w brzuchu 
pacjentki, niejakiej Flszerowej -
ułamka igły. 

Lekarze przyznali się że w czasie 
operacji pękła im igła - której na 
próżno poszukiwali wśród jelit pa 
cjentkl. Ponieważ dłuższe „poszuki 
wania" mogły pacjentce zaszkodzić 
- zmuszeni byli zaszyć jamę brzu 
azną wraz z igłą. 

POWODZ W ŁODZI 

Wczorajsza ulewa spowodowa1a 
„wylew" na szeregu ulic łódzkich. 
Na Chojnach, na Starym Mieście 
oraz w szeregu innych dzielnic Ło 
dzi woda zalała wszystkie piwnice 
i suteryny. Wezwana na pomoc 
straż wypompowała wodę z szere
gu piwnicznych mieszkań robotni
czych. 

ARCYKSIĄŻĘ - ZŁODZIEJ 
ATcyksiążę Leopold Habsburg 

podejrzany przed kilku tygodniami 
o kradzież kolii brylantowej, po za 
kończeniu śledztwa został osadzony 
w areszcie. Rozprawa sądowa prze 
ciw arcyksięciu-złodziejowi wzbu 

lipca 1930 r. 
postanowiła zmniejszyć stan załogi 
o 50 procent. Ponieważ robotinicy 
nie zgodzili się na podobną redukcję 
- władcy Żyrardowa postanowili 
dokonać selekcji robotników, do
puszc1.ając do pracy tylko „lojal
nie" usposobionych. 
· Kres demonstracjom jakie miały 
miejsce w Żwiązku z „selekcją" po 
łożyła niesłychana ulewa, która. 
wczoraj nawiedziła miasto. 

PIOTRU:Ow REDUKUJE.„ 
BEZROBOTNYCH 

Magistrat miasta Piotrkowa zwol 
Dil w dniu wczorajszym 940 osoby 
z pracy na robotach· publicznych. 
Zarządzenie magistratu motywowa 
ne jest braki~m wszelkich fundu
szów na roboty publiczne. 

DEMONSTRACJE 
KOl\IUNISTYCZNE 
W TOl\IASZOWIE 

W dniu wczorajszym komuniści 
tomaszowscy usiłowali urządzić de 
momtrację przed gmachem Zarzą
du Miejskiego. Skonsygnowane na 
miejscu silne oddziały policyjne 
nie dopuściły do szerszych wystą

pień. Skonfiskowano szereg sztan
darów· komunistycznych oraz aresz 
towano kilkadziesiąt osób. 

ZE .SPORTU 

Jedna nieudana i rnprez·a 
może poderwać na długo zaufanie do iei organizatorów 

Ja~ wiele złego może sprawić dla propagandy sporh1 jedna nie 
starannie przygotowana imprez a, może posłużyć niniejszy 1ist, któ 
ry ~trzymaliśmy od jednego z naszych czytelników, gorącego ~wo· 
le1.m1ka sportu motocyklowego. List dotyczy ostatnich zawt><!ów o 
m:s~rz?stwo II l!gi, org~niwwany<:h przez sekcję motocyklo1q -tKS 
'' łokmarz, o ktorych, niestety, wielu z widzów nie może jti.;zcze 
dziś spokojnie mówić ... 

Sądzimy, że uwagi naszego czytelnika przyczynią się <lo •1sunię 
cia na przyszłość tych wszystki eh zaniedbań i k11rygodnych 'aktów, 
które miały miejsce na ty.;h nie sła_wnych zawodach. (Red.) 

Dziwnie sie czuli zwolennicy wy
ściirów żużlowych na ostatnich 

zawodach - pisze nasz czytelni!<. 
- Czę.ść publiczności zdenerwowana 
już po szóstym biegu opuszczała sta 
dion, a druga czekała, że może ua-

Soort w ZSRR 

stępne biegi będ~ lepsze, że mo:ic to 
i;cch tak prześladuje zawoJników 
ŁKS Włókniarza. Niestctv, <lo końca 
zawodów nie było biegu który by u
kończyli obaj zawodnicy tego klubu. 
Publiczność rzucala cierpkie uwagi 

Nowe zwyei~~iwo CDK1' 
MOSKWA. Na stadionie Dvnamo zakończył t~·m mecczcrn pierwsza run 

w Moskwie odbyły się d:wa spotka- dę rozgrywek, mając w 18 ~rach 
nia o mistrzostwo ZSRR w piłce 28 pkt. 
r:ożnej. • W pienvszym drużyn:1 W drugim spotkaniu moskiewski 
CDKA umocniła ~'".ą pozycję na c'Ze Spartok pokonał Torpedo Stalin
le_ tabel1. _ 2wyc1ęza.iąc wysoko Gór- grad 2:0 :2:0), wysuwając s.ię na 
mka Stalmo 7:0 (2:0). Zespół CDKA I drugie miejsce w tabeli (25 pkt). 

\Viaclomości na ucho ... 

pod adresem reprezentacyjnego klu 
bu włókniarzy. 

- !'recz z trupami na torze! -
taki okrzyk brzmiał wzdłuż trybun, 
na co jeden z pa,nów „zza stolika" 
odpowiedział: 

- Chodźcie pokazać, czy lepiej 
umiecie ... 

Takie rz.achowanie się pm.ed-
stawiciela poważnego klubu cał
kowicie kompromituje ten klub i w 
ogóle nasz sport motocyklowy. Dla 
takich panów nie powinno być miej
scą WRród działaczy sportowych. Po 
za tym takie zrzeszenie, jakim jest 
Włókniarz. winno postarać się o lep
sze maszyny na mecz ligowy. 

Na nic się zdała brawurowa jazda 
Wiatrowskiego na wirażach, kiedy 
na prostej mijał go zawsze Bonin, 
D~·h}g czy inny. Kilkakrotnie maszy 
ny gasly zaraz po starcie i musiano 
wzywać z parku drugie, aby i te po 
jednym okrążeniu wycofać wskutelr 
defektów z biegu. 

)[ilośnicy sportu żużlowego mają. 
prawo żądać odpowiedniego przyg:i
to"·ania maszyn clo zawodów, bo ina 
czej niech ŁKS ""łókmarz w ogóle 
lepiej zrezygnuje z .zawodów. 

Na kortacli w Bastadt 

Szwedzi prowadzą 2:0 

WŁ. SKONECKI 

Onegdaj Bastadt rozpoczął alę 

półfinałowy mecz o Puchar Davisa 
w strefie europejskiej pomiędzy 
Szwecją a Polską. 

Po pierwszym dniu, w którym od
były się dwie gry pojedyńc.ze, pro
wad2i Szwecja 2:0. 
Wł. Skonecki uległ Bergelinowi w 

4 setach: 2:6; 2:6; 6:1; 1:6. Piątek 

pr!l.egrał z Johanssonem w 3 setach: 

dziła wielkie zainteresowanie wśród CO GRAJĄ 
arystokracji polskiej, skoligaconej W TEATRACH ŁÓDZKICH 

Jak SH;? dow.adujemy. o~ta:tnio na 
stąpiła zmiana na stanowisku pne 
wodniczącego Wydziału Gier i Dys 
cyp~iny w Łódzkim Okręgow~·m 
Zwiazku Piłki Nożnej. 

Referat szkoleniow,v musi po
nadto .. z urzędu"' obsad-zić jeszcze je 
den z wiceprezesów ŁOZPN ob. Dą
browski, lub ob. Kowalski. 

\V ogóle w t~·m rPprezentacyjn~'!l1 
klubie włókniarzy zawsze coś ,.na· 
wala" ... "' ubiegłym sezonie wsku
tek „na,valenia" kierownictwa, pię
ściarze pozostali w Il lidze, a J?iłka 
rze też jako~ dziwnie bardzo j!'rają. 
Czynniki wyższe powinny zająr ;si~ 
ta sprawą, bo przecież chodzi tu o 1:6; 1:6; 3:6. 
pre:>tiż calcgo zrzeszenia. a także i o I Zarówno Skonecki jak i Piątek 

z rodem możnych ongiś Habsbur- Teatr „Dobr;v \Vieczór" wystawiH 
gów. (Kurier Łódzki). \od dłuższego czasu rewię pt. , Des-

, 1;restii całej spo1·towe.i Łodzi. stoczyli czaciętą walkę. Każde z •Jbu 
Staly czytelnik spotkaó trwało ponad 1 i pół godzin. 

* Stanowisko to objął ob. Zygmunt * „SELEKCJA" ROBOTNIKOW sous panny Mani. czyli ... albo. al1>o". 
w ŻYRARDOWIE Teatr Rewii w parku Staszica wy-

„Gło:m Robotniczee:o" Podczas gry prawie nieustannie pa-
(nazwi5ko i imi~ znane redakcji) dał deszcz. 

* 
stawia ,.\Vszystko dla was". 

Dyrekcja zakładów żyrardowskich Teatr Sc.a.la - „Kómu dziś idzie". 
Kowalski. któi·y prowadził dział Ostatnio jedno z pism sporto-
szkoleniowy piłkarzy łódzkich. Do wych podało ciekawe dane dotyez;~ 
tychczasowy przewodniczący WG i ce trenerów w klubach pifkarskich 
D. ob. Przeradzki wszedł do refcra pierw~zej i drugie.i ligi. Najgorzej 
tu szkoleniowego, w którym będzie sprawa przedstawia się z zespołarni 
pracował łącznie z mgr. Radwqń- górników, którzy nie posiadają ani 
skim oraz przewodniczącym Kapi trenerów, ani instruktorów. Nie le 

••••••••••• „ •••••••• „.„ •••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ „ ••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

TEATRY Kącik szacho'\Vy 
PANS'l'WOW\'. TEATR LETNI „OSA" tanatu ob. Krysiakiem. piej jest w tak poważnym zrzesze- Red. K. Wróblewski S. Furs 

'l'EATR IM. STEFANA JARACZA 
(ul. Jara. 1.a 27) 

W sobotę, dnia 15 lipca, o godz. 
15 balety: „Coppelia", L. Delibes'a 
i „Zielo.ny kogut", O. Nedbal'a z B. 
Bittnerówną i J. Kaplińskim na cze 
le solistów i zespołu baletowego. Ka 
pelmistrz Z. Szczepański. Przedsta
wienie zakupione przez ORZZ. 

W sobotę o godz. 19 opera St. Mo 
niusz.ki „Halka" z M. Morbitze1·ową
Vardi w partii tytułowej. Przed
stawienie zalmp,i<mie przez ORZZ. 

PA:fo18'l'WOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(Ul. Obro11.c6w Sta.ltngradu 21, 
tel. 151).36). 

Teatr nieczynny. 
PA~STWOWY TEATR NOWY 

(ul. Oas7vńskłego 34. tel 181-34l 
Godz. 19.lŚ - „Makar Dubrawa" I 

(Piotrkowska 94, tel. 272-70) , niu. jakim jest .. Włóimian". Otóż 

Godz. 19.30 „śluby murarskie"· - Lekkoat lec·1 w4a1·ersc ŁKS Włókniarz treńuje instru!{tor 
Walka o zdobycie tytułu najlepsze 

go szachisty świata przeszła w na· 
stępne stadium. Dnia 31.7. br. w myśl 
zalecenia F. LD.E. dwaj arcymistrzo
wie radzieccy: Bolesławski i Bron-

czyli wodewll warszawski Gozda~ 'f6 Y Wiśniewl'ki - Widzew pozostaje 
• bez opieki. równjeż .. Włókn:.arz" 

i Stępnia w reż. K. Pawłowskiego. startu Ją dziś w Wars za wie · ·0 „.01,i.· · 

TEATR „AKLEKlN" 
(ul. Piotrkowska 152) 

Nieczynny 

TEATR „PINOKIU" 
Cli. Kopernika 16) 

Teatr nieczynny. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
"LUTNIA" 

Teatr nieczynny. 

PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSKl 
(ul. Jaracza 2, tel. 217-ł9) 

Teatr nieczynny. 

Vve czwartek w godz. rannych i 
przybyła do Warszawy 66-osobo- f 
wa ekipa lekkoatletów i lekkoa
tletnk WPqierskich. która dziś i ! 

w niedzielę, 15 - 16 bm. r-ozl!gra 
miNl~vnaństwowe snotkania z re , 
prezentacjami Polski. ' 

Węqrz:y prr.ybyłi w zapowie
d7ianym składzie z mistrzem 
świa.ta Nemethem ł mistrzynią 
olimpij~ką Gyarmatii na czele. 

Na dworcu• witali qości prżerl

stawiciele GKKF i PZLA. Ekipa 
węgierska zamieszkała w hotelu ' 
Bristol. Po południu Węgrzy od

byli już pieil\vsczy trening na bo-
isku w Akademii WF. f 

c:zęs.t och "~ • 

Jak w.vnika z po\vyższego, klu- sztein zwycięzcy turnieju w Buda-
bom tego zrzeszenia brak jest lre · d 
nerów pierwsze]· klasy. którzy bv peszcie, rozegrają pierwszą z wu-

. nastu partii meczu, którego wynik 
podciągnęli poziom piłkarstwa u I rostrzygnie kto uzyska rprawo do 
włókniarzy. walki z Michałem Botwil'nikiem, do 

Z życia f( ól Sportowych 
tychcrza.sowym mistrzem Ś\via·ta. 

* • * 
Brawo Koło 360 f. Turniej międ?ynarodowy poświęco 

nv D. Przepiórce, a rozgrywany w 

Celem uczczenia Swięta 22 lipca, Szczawnie-Zdroju dobiega kotica. 
w ramach stałej łączności spol'tO- Uczestnikom pozostała do rozegra 
wej miasta ze wsią, Koło Sportowe nia jeszcze jedna runda. Po ostatnich 
360 przy ZS Spójnia zwróciło się do dogrywkach na czele turnieju nadal 
Ludowego Zespołu Sportowego w kroczv arcymistrz Keres (ZSRR) z 
Andrzejowie z propozycją nawiąza 14 punktami. Formalnie możemy go 
nia bliższego kontaktu. n11zwać zwycięzcą turnieju. Następ-

nie idą: Tajma110'\V (ZSRR} 13 

.K.1INA Rekord świata 
sztafety radzieckiei 
MOSKWA. Repreczentacyjn·a szta 

Kontakt ten projektują sportow punktów, Szabo {Węgry) 12 i: pól i!kt. 
cy koła nawiązać 23 bm., w którym i Barcza (Wegry) 12 pkt. Barcza ma 
to dniu sportowcy łódzcy udzielili : 
by LZS swej pomocy przy przepTo 
wadzeniu próby na zdobycie odzna 
ki „SPO", oraz przy zorganizowa
niu sekcji srzachowej i wyrażają go
towość :riauki gry w szachy. 

, 

„Nikt nic nie wie", godz 16, 18, 20 „Młodzi ma1·ynarze", godz. 18, 20 
ADRfA dla młodzieży <Stalina ll I STYLOWY (Kilińskiego 123) 

MAŁ'l'Y K (Narutowicza 20) śWIT (Bałucki Rynek 2) - „Siódma 
„Przybrana córka" godz. 16, zasłona", godz. 18, 20 , 

feta żeóska moskiewskiego Dynamo 
pobiła Tekord świata na dystansie 
4 x 200 m wynikiem 1:40.6 min. 
Sztafeta biegła w składzie: Czudi
na, Malszyna, Duchow.ie1l: i Secze
nowa. 

-is państH' 
w mistrzostwach 

gimnastycznych świata 
BAZYLEA. DoFXII mistrzostw świa 

ta w gimnastyce w konkurencji mę
skiej i żeóskiej, które rozpoczęły 

się w piątek w Bazylei. zgłosiło się 

18 państw. 

18.30, 21. TĘCZA (ł'iotrkowska 108) „Kłopo· Sadzimy, że propozycja Koła 360 
zostanie przyjęta z radością. BAJKA - „Muzyka i miłość" tliwe alibi" - irod.z. 15.30 18. 20.30. 

godz. 18, 20 TATRY (w ogrodzie) - „Przybrana 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) córka" - godz. 15.30, 18, 20.30. 

Kino nieczynne. WISŁA - „Maaret" godz. 16.30, Uczmy sie plvwaćl 
HEL dla młoriz.eży (Legionów 2) 18.~0, 20.30 
„Wesoły sublokator" godz. 16, 18, 20 WŁOKNIARZ <Próchnika 16) 

Popmednj rekord, wynoszący 

1:41,0 min należał do sztafety ho
lenderskiej. 

W ramach masowej alccji nauki 
pływania odbyWają się bezplatne 
kursy pływania, które prżeprowa
<lzane są codziennie w godz. IO-l2 
i 17-19 na basenie ZS. „Włókniarz" 
przy ul. Kilińskiego 188. 

MUZA (Pabianicka 173) „Saławat, „Oni mają Ojczyznę", godz. 16.30, 
wódz Baszkirów", godz. 18, 20 18.30. 20.30. 

Są to: Polska. Węgry, Bułgaria, 

Rumunia, Egipt, Finlandia, Francja, 
Iran, Włochy, Jugos.lawia. Austria 
Szwajcaria, Dania, Anglia, Holandia. 
Stwecja, Belgia, Luxemburg. 

POLONIA - „Oni mają Ojczyznę" WOLNOśC (Napiórkowskiego 16) 
godz. 17, 19, 21 „S.O.S." - godz. 16, 18, 20 

Zawodniczki radzieckie '. w tym sa 
mym składe:.ie pobiły również re
kord ZSRR na dystansie 4 x 100 m 
wynikiem 47,7 sek. 

PRZb:UW IOSN 11<. (Żeromskiego 76) ZACHĘTA (Zgierska 26) „ Wyspa Zapisy przyjmowane są tamże w 
tych samych godzinach. „Poszukiwacze złota", godz .. 18, 20 szczęścia", godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) „Arinka" 
godz. 18, 20 

ROBOTNIK - „Podróże Guliwera" 
godz. 18, 20 

RO.MA (Rzgowska 84) „Kłopoty re- -
ferenta Trzi5zki", godz. 18, 20 

Program na dzień 15 lipca 1950 r. 
12.04 Dziennik południowy. 12.25 

Przerwa. 13,10 (Ł) Z cyklu „U na
szych sąsiadów" - fragm. książki 
W. Panowej pt. ,,Jasny brzeg". 13.30 
Muzyka. 14.20 (Ł) „Wracamy do 
zd1"Qwia" - koncert dla chorych 
14.55 Koncert solistów. 15,30 Audy
cja dla świetlic dziecięcych. 16.00 
Dziennik popołudniowy. 16.20 (Ł) 
„Idziemy po zakupy". 16,25 (Ł) 
P;eśni kompozytorów rosyjs!dch \'Il 
wyk. St. Lestarna. 17.00 „Przy sobo
cie po robocie". 18.00 Audycja Pow. 
Org. „SP". 18.15 (Ł) Audy.!ja z sa
tyry radziecldej - <>powieść D. Bie 
lajewa pt. „Dama z Bemolem". :!.8.30 
(Ł) „Walczymy o pokój" 18.35 (Ł) 
Audycja świetlicowa. 19.00 Audycja 
dla młodzieży - „Książka w życi:u 
wsi" - reportaż. 19.15 Koncert. 
20.00 Dmennik wieczorny. 20.40 Kon 
cert Orkiestry Tamecznej. 21.15 Au
dycja dla wsi. 22.00 „Syn ludu" -
fragm. II książki M. Thorez'a. 

m~~~~~~~''}~~~~!~~:~u~!!~:~~~,,~:d~.~~~w~~~~R~:~~.~~'.~~~~~~„ l 
syn kupca, Fiodor Wołkow, stępy do Petersburga. Zespól o- ły doń sztuki wybitnego pisarza uzyskała w ubiegłym roku nni-
wraz ze swymi przyjaciółmi, ~· dniósł tam znaczne sukcesy. W dramatycznego XVIII wieku, A wyższe wyróżnienie - Nagrodę 
stąpił publicznie na scenie. Na roku 1756 rząd wydał dekret o leksandra Sumarokowa, kome Stalinowską. 
przedstawieniu było bardzo wie utworzeniu „Teatru Rosyjskiego die Moliera, a także ti·a«. edi·a 
lu "d · b · bil dl p d t · · „ Przy teatrze w Jarosławiu i-

w1 zow, ow1em pu czny a rze s aw1ama Tragedii i Szekspira ,,R.v. szard III". Gra sa 
wvstęp ze ł kt ó b ł K di'" o ł 1 , • stnieje także Muzeum Teatralne, . spo u a or w v zu orne t . zia a nosc artvstvcz mego Wołkowa. sądza_c z pam1·ę 
Pełna 0 • · R ·· ·kt' F" d w ·· · · w którym zgromadzono wiell<.a 

. n wosc1ą w OSJt, ora na • 10 ora ołkowa została prze tników współczesn_,,•ch mu ludzi·, 
znała tyli 0 t kt , · · d N - ilość eksponatów. obrazujacvch 

> wys ępy a or"'\' niesiona na ewę. odznaczała się wielk" s1·1„ ·""- · • 
d l · ' ' N t "' "' ··"' rozwój teatru w RosJ"i od cza-

na wornyc 1 i panszczyznianych. ies ety, niedługo Wołkow słu razu i nacechowana była głębo-
Rok 1750 ., a· · b • · ł I sow Fiodora Wołkowa az· do 

u.v za sic o ecme za zy swym ta entem i zdolnościa kim realizmem. 
rok powstania rosyjskiego tea- mi młodej, rosyjskiej scenie. w chwili obecnej. 
tru zawodowego. roku 1763 miała się odbywać w ... Minęło 200 lat. Miasto Jaro- Jedną z charakterystycznych 

Moskwie z okazji koronacji Ka- sławi, w którym żył Wołkow, cech kultury radzieckiej jest głę 
Fiodor Wołkow odznaczał się 

wyjątkowymi zdolnościami. Jako 
21 - letni młodzieniec, w roku 
swojego pierwszego występu. za 
'dziwiał wszystkich rozumem, żą 
dzą wiedzy i zdolnościami arty
stycznymi: Wołkow malował o
brazy, zajmował się muzyką, był 
zdolnym dekoratorem oraz uta
lentowanym artystą dramatycz
nym. 

Udało mu się założyć w rodzin 
nym mieście stały teatr, do któ 
rego zaczęli uczęszczać miejsco
wi miłośnicy sztuki. W ten spo 
sób Jarosławl stał się kolebką ro 
syjskiej sztuki teatralnej. Pewne 
go raiu, na przedstawieniu w 
Jarosławlu znalazł się wyższy u 
rzędnik z Petersburga. Dygnitarz 
postarał się o to, by zespół akto 

tarzyny II maskarada pod naz- zmieniło się - zwłaszcza za cza bokie poszanowanie wszystkie-
wą „Triumf Minerwy". Orgam- sów radzieckich - nie do pozna go, co zostało przekazane narodo 
zacja tej zabawy została powie nia. Jeszcze nie tak dawno te- wi radzieckiemu przez wybi-
rzona y.rołkowowi. Podczas przy mu miasto było zabudowane tnych rosyjskich działaczy postę 
gotowan do maskarady i prób. przeważnie drewnianymi doma- powych. Dlatego też naród ra-
które musiały odbywać się pod mi, ulice były niebrukowane. O dziecki czci pamięć twórcy pierw 
gołym niebem, bez względu na becnie Jarosław! jest jednym z szego rosyjskiego teatru zawodo 
mróz i niepogodę. Wołkow zazię najpiękniejszych miast nad Woł wego - Fiodora Wołkowa. 
bił się, ciężko rozchorował i gą. Obok licznych nowoczesnych Z okazji 200-lecia istnienia te 
wkrótce zmarł. gmachów zachowały się tu zabyt atru im. Fiodora Wołkowa w Ja 

Wybitny działacz społeczny ki architektury, sięgające dale- roławlu odbędą się wielkie uro-
XVIII wieku, Mikołaj No~kow,„ kiej przeszłości. czystości z udziałem przedstawi 
charakteryzuje Wołkowa tymi W centrum Jarosławla wzno- cieli miejscowego i moskiewskie 
słowy: "Na pierwszy rzut oka si się Teatr Miejski im. Fiodora go społeczeitstwa. W ramach ob 
wydawał się on nieco surowy i Wołkowa. Występuje tu jeden z chodu bt:dzie wystawiona sztu-
posępny, ale wrażenie t-0 znika- najlepszych dramatycznych zes- ka dramaturga jarosławlskiego. 
Io, kiedy znajdował się w gro- połów radzieckich. Teatr ma w G. Korotkowa, „Fiodor Wol· 
nie przyjaciół, z którymi ch-:tnie swym repertuarze sztuki współ- kow", osnuta na tle życia i dzia 
przebywał i prowadził rozmow:v, czesnych dramaturgów radziec łalności twórcy rosyjskiego tea-
ożywione mądrymi i trafnymi kich. dzieła rosyjskich i obcy1.:b tru zawodowego. 
dowcipami", klasyków. Wystawiona w Jaro- M. Wołkow. 

22.20 (Ł) „Spędzamy przyjemnie 
czas wolny od pracy". 22.35 (Ł) Fe 
lieton satyryczny. 22.40 (Ł) „Zapra 
szamy do tańca". 22.58 (Ł) „Co u
słyszyn1y w niedzielę". 23.00 Ostat
nie wiadomości. 23.15 Muzyka tanecz 
na. .................................................................................................................. ~ . ...__....~.._,~.~---------~·--------·-d•RM _ _,.....,,_...,....,..,. __________ ...,: 

odłożoną partię w pozycji równej. 
Bondarewski i Foltys. po 11 i pól pkt. 
Heller (ZSRR) 11 pkt. Awerbach 
(ZSRR) 10 i pól pkt.. Z naszych za
wodników: Tarnowski zdobył 8 pun
któw, Pytlakowski 'i' pkt., Grynfeld 6 
pkt., Szapiel 5 i pół pkt. Arłarnowski 
4 i pół .pkt. Gaw:Likowski. 2 i pół ipkt. 

Na tle doskonałych grup Związku 
Radzieckiego, Węgier i Czechosło
wacji drużyna polska (osłabiona bra 
kiem mistrzów: Makarczyka i Plate· 
ra) zgodnie z prze~vidywaniami wy· 
padła blado. 

DR. Z:S. „ Włókniatt'' 
\lt"Z'VPOmina ! 

Okręgowa Rada Z. S. „Włók-

niarz" pr.zypomina, że w sobotę dnia 
lii lif>ca br. o godz. 17 odbędzie 
się rz.ebrll!nie wszystkich członków 
Zamądów klubów i kół sportowych 
z terenu Łodzi. 

Puz.ede wszystkim należy dopił

nować obecności wlceprrzewodniczą 

cych do spraw wychowania ideolo
gicznego. 

Sta\1.".iennictwo wszystkich człon

ków Zarządu obowiązkowe pod ry
gorem orga11Jizacyjnym. 
Pożądana jest ta:kże obecność 

w~ysiklch starszych członków klu
bów i kół sportowych. 

Zebranie odbędzie w sali komia
kowe~ „Ogniska~· przy ul. Moniru:;z
ki 4a. 

Szermiercze mistrzostwa świata 
GENEWA. Na odbywających się w 

Monte Carlo mistrzostwach świata w 
szermierce zakończono turniej dru
żynowy we florecie. 

W konkurencji męskiej tytuł mi
strzowski zdobyły Włochv przed Fran 
cją, w konkurencji że11.skiej - Fran 
cja przed Danią. 

Gt.011 I 
Organ E.6dzktego Komitetu I WoJe• 
wórlzldeg~ Komitetu Pols\deJ ZJe· 
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218-23 
219-05 
216-19 

nych 219-42 
Dział mutac;ll 223-29 
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Dział ekonomtCZIQ' 211-11 
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Administracja 250-42 
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